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Dwtft sensacyjne rewelacje
1 ohr&d komisji śledczej —  Zawfeszonie „D&waru" — 2. Iłstopads

(Od Hassegib korespondenta ^elestyAak(ago)
Tel Awiw, 5 listopaaa 

Ostatni tydzień przyniósł dwie nawet dla 
Palestyny niezwykle sensacje. Pierwszą było 
ogłoszenie listu muftiego wystosowanego do 
mukhtarów Hebronu z wezwaniem przyjścia 
na pomoc Jerozolimie w dniu 23. sierpnia. L ist 
ten przedłożony komisji śledczej przez zastęp
cę rządu palestyńskiego na żądanie zastępcy 
'Jewish Agency, miał następujące brzmienie:

„Od Najwyższej Rady Muzułmańskiej ao 
mukhtaiów i starców Hebronu!

W  nadchodzący piątek rozpocznie się 
walka pomiędzy Żydami a muzułman?mi. 
Obowiązkiem wszystkich wyznawców Isla 
mu jest przyjść Jerozolimie z pomocą. 

Pokój Wam i Waszym synom!
Hadżi Emin El Husseini." 

Adwokat Preedy, zastępca rządu, podkreślił, 
iż rząd nie ręczy za autentyczność podpisu, z 
drugiej jednakże strony przjznał, iż list ten 
znalazł się w  posiadaniu policji przed 23. sier
pnia, czyU trzea wypadkami, które Ust ten 
przepowiada.

Jeszcze większą sensację wzbudziła druga 
rewelacja, którą ogłosił wczorajszy „Dawar' 
Przed niedawnym czasem ukazała się w ame
rykańskim „Forwerts‘ie“ wiadomość przesłana 
przez specjalnego korespondenta, który zwie
dził Palestynę, o węzłach łączących odpowie
dzialnych za osta+nie wydarzenia przywódców 
arabskich z komunistami. „Dawar** otrzymał 
od wspomnianego korespondenta odpis dwu 
tajnych dokumentów z daty 23. sierpnia, zawle 
rających „czarną listę“ rządu palestyńskiego. 
Na czele tej listy, zawierającej 18 nazwisk,

figuruje nazwisko muiriego obok nazwisk lcilkc. 
nastu innych przywódców ruchu narodowego 
arabskiego i nazwisk kilku aktywnych Komu
nistów palestyńskich. Ukazan e się tych na
zwisk na jednej i tej samej liście pozwala fa
ktycznie wyciągnąć wniosek o głębszej niż 
przypadkowej łączności pomiędzy mmi

Na rewelacje tę odpowiedział rząd natych- 
miastowem zawieszeniem „Dawaru“ , zakazując 
równocześnie innym dziennikom powtórzenia 
tej wiadomości. Dokonano też natychmiastowej 
rewizji w redakcji „Dawarn**, oczywista bez 
skutku. Niewiadofmo narazie, w jaki sposób 
umotywuje rząd ten swój krok, czy zaprzeczy 
autentyczności dokumentu i pociągnie „ITawar“ 
do odpowiedzialności jedynie za „rozsiewanie 
fałszywych wiadomości, podburzających opi- 
nję oubliczną", czyteż poprostu ukarze „Da
war* za ogłoszenie i zużytkowanie tajnego do
kumentu rządowego.

Jakikolwiek jednak będzie epilog tego od
krycia, i bez względu na to, jakie będą jego 
następstwa, rzuca on niejakie światło poza ku
lisy rządu. Z zestawienia obu wypadków, wspo 
mnianego listu muftiego i ogłoszonej „czarnej 
listy** wysuwa się Jasny wniosek, iż rząd wie
dział o machinacjach pewnych kół i o gotują
cych się wypadkach i nie chciał czyteż nie 
potrafił im zaradzić. Wniosek ten nie ulegnie 
zmianie, nawet gdyby się okazało, iż oba doku

- Kabaret. Dancini. Dziś i codziennie: 
i* Schdmay-Harmany foiur, Annie La- 

nar, I oaa Moufos, Lya jyianiola. — NicdzueLa i święfa 
o 5 pojpol. Five o‘cJock (uL Gertrudy 28. Telef. 328).

menty są falsyfikatami. Gdyż bez ___________
to, czy mufti był lub też nie był na oa rae i Ki 
śeie rządowej i bez względu na to, czy podpU 
jego na liście do muzułmańskich mieszkańców, 
Hebronu był autentyczny czyteż nie, iafcteM 
jest, iż rząd był w posiadania oeśnetemlO 
przed wybuchem rozruchów.

W  tym też kierunku szło oświadczenie zm* 
stępcy Jewish Agency, Memmana, w  która— 
przedstawił komisji śledczej wytyczhc nrycS 
twierdzeń i zarzutów w  związku z wypadkami 
sierpniowemu Dowody, które zamierz, oU 
przedstawić mają wykazać, iż wypadki stor* 
pniowe były z góry przez mufti igo i Rade ma* 
Tlmańską przysotov’ane i planowan, i te  90* 
kretarz rządu Lake, który o wszystfdzm ń z i 
wieddal lub wiedzieć był powinien, me czyttił 
niczego, by wypadkom tym przeszkodzić. Sto-* 
ker. zastępca Egzekutywy arabskiej, natomiast 
usiłować będzie udowodnić iż przyczyr**’ 
wszystkich tych wypadków były prowokacje 
ze strony żydowskiej, protegowane przez orga 
nizację sjonistyczną, które znalazły podatny 
grunt w sercach ludności arabskiej nie cncacej 
się pogodzić z deklaracją Balfoura i niezado
wolonej z uprzywilejowanego stanów iska Ży
dów w Palestynie.

Po tych oświadczeniach zastępców stron roz 
poczęła się dopiero właściwa praca komisji 
śledczej. Postępowanie dowodowe już się roz
poczęło od przesłuchiwania świadków i zwie
dzenia przez komislę głównych miejść. które 
były terenem wydarzeń. O ile wnosić można 
z dotychczasowego warniku badań, tok śledz
twa potwierdza prawie we wssystkiem twier-
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'Śscnie Marrimana. Przyczem podkreślić nale
ży, iż przesłuchani dotychczas świadkowie są 
wjłącznie fankcjonarjuszami rządu zasiadają
cego — jakkoiwieK nie formalnie —  również 
niejako na ławie oskarżonych. Tak więc ujaw
niły dotychczasowe badania, że Arabowie z 
bronią w ręku zaatakowali przedmieścia ży
dowskie, iż rząd nie miał dostatecznych sił do 
obrony i mimoto rozbroił specjalną milicję 
złożoną z żydowskich obywateli angielskich i 
urzędników rządowych, jakkoiwieK ich zacho
waniu się niczego zarzucić nie było można, 
że z zachowama się rządu mogli Arabowie w y- 
ciągnąć poniekąd wniosek, iż „rząd z nanu“ , 
itp.

Prasa i opinja arabska odnosi się na razie do 
obrad komisji śledczej z wielką rezerwą. Niw 
ogól zerwali Arabowie po ostatniej konferencji 
z krańcową, intrasygentną taktyką ignorowa
nia rządu i biernego oporu, jak już donieśli
śmy, przepadł wniosek zbcjktc.vania komisji 
przez Arabów. Rówmeż i wniosek odmówie
nia plecenia podotKow rządowi zostai uchylo
ny, jakkolwiek w  namiętnej dyskusji nad nim 
z górą dwudziestu mówców za nim się opowie
działo i jedynie sześciu mówców, członsów 
Egzekutywy arabskiej, mu się przeciwstawiło. 
Toteż’ i rocznica deklaracji Balfoura, drugi li
stopada, minęła spokojnie. Proklamowano je
dynie ogólny strajk, który rygorystycznie też 
przeprowadzono w całym kraju. Najbardziej 
'dal się strajk ten odczuć w Jerozolimie. Przy
padek sprawił, iż tegoroczna rocznica deklara- 

Balfoura przypadła na sobotę, tak, iż spo- 
oczywiście i praCa Żydów, a nawet niea- 

rabskich chrześcijan ze względu na dzień ten 
przypadające Zaduszki. Ulicami przeciągały 
s3ne patrole wojskowe , w pogotowiu stały au
tomobile pancerne, a i aeroplany jakkolwiek 
przez dzień cały niewidoczne przeciągnęły 
F  okiem nad miastem, dając tem do poznania, 
f t  czuwa ją. Nowym niuansem były tym razem 
nbłe żałobne chor ęgiewki wywieszone nad szyi 
dana arabskich sklepów i żałobne kokardki 
przypięte do ubrań na znak protestu j nieza
dowolenia. NaOgół jednakże poza zmniejszo- 
«ym  oczywiście ruchem ulicznym i wiszącą w 
powietrzu niepewnością przebieg dnia byl spo
kojny i brak mu było wszelkich cech impontt- 

manifestacji. Dr. J L.
^  -o- ■ ■

Safed osWzellwanyr
ł o r o z n l i m a ,  14. 11. PAT. Wczoraj wie- 

op' rem w oska (? —  Red,) Safed ostrzeliwana 
Byal przez bandę nieznanych złoczyńców. Na 
miejsce wysłane zostały oddziały wojsk, lecz 
handa wycofała się zawczasu, raniąc jednego 
z zdłnfwzy.

Napady w Palestynie nie ustają
J e r o z o l i m a .  14. 11. ŻAT. W  różnych miej 

soowościiach kr. 'u mają miejsce nieustanne na
pady na Żydów. Wy wołuje to olbrzymie obu
rzenie wśród całego żydostwa palestyńsikiego. 
Harry Sacher interweniował w  imieniu Es zetou 
tyw y  Sjoaiis,tycznej u Wysokiego Komisarza, 
domagając s'ę ostrych reoresyj wobec mpastni 
kófw.

Poprawa w stance zdrowia 
dra Ticho

J e r o z o l i m a ,  14. 11. ŻAT. Naczelny rabi
nat wezwał do odprawiania modłów o szybkie 
wyzdrowienie dra Ticho. Stan zdrowia dr. fl-  
cho uległ pewnej poprawie.m m m

Je r o z  o 1. ma, 14. 11. ŻAT. Towarzystwo 
Pica powiększyło swój tegoroczny budżet o pól 
miljona dolarów.

H a j f a ,  14. U.  ŻAT. Policja dokonała tutaj 
licznych aresztowań, które pozostają w związ
ku z ostatniemi napadami na Żydów.

Jerowe,  l i ma.  14. 11. ŻAT. Dziennik arab
ski . Ainaf r“  został zawieszony przez władze 
za zamieszczenie artykułu, znieważającego re 
ligję żydowską.

W a r s z a w a .  14 11. Burak dla Spółdzielni 
żydowskich obniżył stupę dyskontową o jeden 
proce rat, tak, że obe-aie stopa dyskontowa w y  
topi 10 proc.

Stanowisko rządu wobec projektów
konstytucyjnych

C Telefonem ód naszego korespondenta).
W a r s z a w a .  14, 11. Sin. Na najbliższem po 

s edzemu rady ministrów zostanie opracowana 
deklaracja określająca stosunek rządu do pnoje 
któw konstytucyjnych.

W  deklaracji tej rząd wypow ie się w sprawie

projektu Konstytucji klubu BB jeszcze prze<£ 
zwołaniem sesji sejmowej. Deklaracja rządtt 
wa zostanie ogłoczoua prawdopodobnie już uc 
przyszłym tygodniu.

Bank Polski zniżył stopę dyskontową
o pół procent

r(fTelefonem od naszego korespondenta)

Warszawa,. 14. 11. (Sin) Dziś odbyło się pa 
siedzeń’© rady Banku Polskiego. Na posiedze
niu tem po półtoragodzinnej dyskusji oniżono 
stopę dyskontową o pól procent, a więc z 9 na 
8 1 pół proc, Jednocześnie stopa lombardowa

będzie obniżona c 10 na 9 i pól proc.
Waszemu współpracownikowi udało efę pch 

informować od przedstawicieli banków prywat
nych, że banki pry watne nie obniżą stopy dys
kontowej.

Tragedja 500 emigrantów polskich
w Gdańsku

Gdańsk. 14. 11. (A W ) W  tutejszym porcie wy 
darzył się skandal nłeootowany dotychczas w  
dziejach emigracji polskiej, od czasu wskrzeszę 
nia państwa polskiego. Amerykańskie władze 
sanitarne zatrzymały na tutejszym etapie prze 
szło 500 emigrantów polskich, udających się do 
Ameryki Północnej i Południowej i do Kanady 
z jrowtdu eiedbale przeprowadzonej dezynfe
kcji w  etapie emigracyjnym w Wejherów fc.

Dzięki drWrguczaiej podstawie i skutecznej in
terwencji tutejszego komisarza emigracyjnego 
radcy MfkuJeckiego udało się nieszczęśliwych 
wysłać statkami Polsko-Brytyjskiego Towarzy 
stwa ołtręrrw bez badania lekarskiego ao por 
tów angielskich, gdzie władze tamtejsze powia 
domione o wypa-aiKu zbadają emigrantów na 
miejscu i nie będą im podobno czyniły prze

szkód do odbycia aaiszej podróży. W  razie e- 
weratuałnych kompJikacyj. jakie mogą z po-wo 
du powyższego wyniknąć, nieszczęśliwi emi
granci będą narażeni na szereg utrudnień, a 
być może i powrotną podróż do kraju. Według 
zebiaraych na miejscu imformacyj, okazało się. 
że winę ponosi kierownictwo etapu ©inigraeyj- 
nego w Wejherowie, wskutek niedbałej dezyn
fekcji, przcpiowadżanej przez etap w Wejhe
rowie, co powoduje wypadki częściowego za
trzymania emigramów w Southampton. Jak 
nas daiej -i moi mu ją doraźne zarządzenie przez 
zatrzymanie emigrantów na etapie gdańskim 
było spowodowane wskutek ustawicznego me 
dostosowania się etapu w Wejherowie do wy 
magan' saftmrnych, stawianych przez amery
kańskie władne emiigracy jue.

Ewakuacja trzeciej .strefy Nadrenji
w pierwszych miesiącach 1930

Ambasrdoł' niemiecki Hoesch u premiera Tardieu
Be r l i n .  ]4. 11. PAT. „Voss. Ztg.“ donosi, że 

ambasador niemiecki w  Paryżu v. H«scJi od
wiedził wczoraj po-południu premiera Tardieu. 
Rozmowa ar> toasadora z premierem trwała go
dzinę i poświęcona była sprawom dotyczącym 
prac przygotowawczych do drugiej konferen
cji haskiej.

P a r y ż .  11. PAT. ,L e  Matin“ pisze: Nale 
ży sądzić, iż Tardieu zawiadomił v. Jdoscha, iż

rząa francuski zrobi wszystko, co będzie możli
we celem przeprowadzenia całkowitej ewakua
cji trzeciej strefy w  ciągu sześciu pierwszych 
miesięcy 1930 roku. Koniecznem jest jednak, a- 
by dobrej woli Francji odpowiadała tak samo 
dobru wola ze  strony Niemiec. Jeśli rokowania 
przeprowadzone będą pomyślnie, to warunki 
ewakuacji będą mogły być ustalone do dnia I 
marca 1930 r.

6. premier litewski ostro krytykuje
politykę zagraniczną Waldemarasa

K o w n o  14. 11. (A W ) Na posiedzeniu komite 
tu centralnego partii Laudiiraików. b. premier i 
b. minister spraw zagranicznych Siazewiczjus 
wygłosił wielką mowę, w której poddał suro
wej krytyce politykę zagraniczną Waldemara
sa, podkreślając Wędy przezeń ponełnione, 
szczególnie w dziedzinie stosunków z Polską. 
Siazewiczjus oświadczył, iż polityka zagrani
czna Waldemarasa nacechowana była osobiste 
mi wyobrażeniami Waldemarasa i katastrofal
nie odbiła się na sytuacji Litwy.

Masowe dezercje żołnierzy 
litewskich do Polski

W i l n o ,  14. 11. (A W ) Wielkie poruszenie 
wywołała propozycja litewskiej straży granicz 
ne] w sprawie odbycia wspólnej konferencji 
z przedstawicielami władz polskich. Na konfe- 
rencij tej miałyby być omówione kwest je, do
tyczące wzajemnej wymiany dezerterów. Usi

łowania straży granicznej litewskiej pozostają 
w związku z niezmiernie licznymi wypadkami 
dezercji żołnierzy litewskich. Tak więc osta
tnio w powiecie trockim dwóch strażników gra 
nicznych zbiegło do Polski, w zeszłym tygo
dniu zaś zbiegł kierownik drugiego okręgu 
straży granicznej Kotik.

WyioH przeć.wko zwolennikom 
Pleczkaitisa

K o w n o ,  14. 11. (ę A T ) Sąd połowy w Ponie 
wieżu zakończył wczoraj proces 14-tu podsąd- 
nych, oskarżonych o udział w organizacji Piecz 
kajtisa. 10-ciu oskarżonych uznanych zostało 
za winnych należenia do tej organizacji oraz 
działania na jej korzyść. Oskarżony Kesinas 
skazany został na dożywotnie ciężkie roboty, 
zaś oskarżony Henkawiczius na 15 lat ciężkich 
robót. Pozatem trzech oskarżonych skazano na 
S la, ciężkich robót, a 5-ciu na karę od 2 -  4 lat.
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naiar;ybfti |  ZAWIADOMIENIE! Szczepańska 3 « putnoia

Niniejszem zawiadamiam P. T. Fublicz,iość, iż otworzyłem w dniu dzisiejszym przy 
o] Szczepańskiej 3 (w  podwórcu) nową

p ie r w s z o r z ę d n i h a l®  rsrbma
urządzoną wg. ostatnich wymogów hygJeŁy i zaopatrzoną we wszelkie gatunki żywych 
ryb. Specjalność: Karpie tuczone.

Zapewniając P. T. Odbiorców, iż staraniem mojem będzie zadowolić Ich pod każdym 
w>̂ $Lędem, upraszam o zaszczycenie mnie c. zleceniami, które wykonane zostaną szybko, 
soUdnie i po cenach ki^nkuaencyjii/cb.

Z

Solidna obsługa I
I V

I. Becfe. B Ceny konkurencyjne

Dalsze interpelacje palestyńskie
w izbie gmin

L o n d y  n. 14. 11. ŻAT. Na wczorajszem po- 
iiedc«iiiu Izby Gn,iri poseł Howard Bury zgło- 
au do nządu zapytanie, jakich rozmiarów są 
straty, wyrządzone przez Żydów w  mtuznhoań 
skodi miejscach świętych w  czasie rozirucnów 
w  Paiestynrie. W  imienm rządu podsekretarz 
stanu dla spraw kolonij William Luno oświad
c z y ł iż Żydżd oskaiżani są przez Arabów, jako 
by usztBodziii pewne groby w  Jerozolimie. O- 
skarżenia te nie zostały jednak dotychczas zba 
dane. Przy  tej okazji p. Lunn stwierdza, że 
wszystkie pogołskł o tem, jakoby miały być u- 
szkodzone jakie budynki, uświęcone przez któ
rekolwiek z wyznań, reprezentowanych w Pa 
lescynie, są absolutnie bezpodstawne.

Poseł Howard Bury i Czy wiadomem jest se- 
ikiretarzowi stanu dla spraw kolonii, że w  Pale
stynie obrabowany został ołtarz Proroka i że 
egzemplarz oKranu został przytem zbezcze
szczony?

Lord Wluterton (konserwatysta) sugeruje, 
aby rząd na zapytanie to nie udzielił odpowie
dzi az do ohwiiil, gdy komisja brytyjska śledcza 
zakończy sye prace w Palestynie.

Pos. Omsbey Gore (konserwatysta) obstaje 
jednak przytem* aby rząd udzielił odpowiedzi

celem położenia Kresu tym zwodniczym pogło 
skoin, które zdaniem jego, mogą wyrządzić o- 
gromne szkody.

Pos. Howard Bury w  dalszym ciągu jednak 
twierdzi, że wysunięte przez niego przypuszczę 
nla są słusanc i że posiada on zdjęcia z uszko
dzonych grobów i ołtarza.

Rząd nie udziela jednak odfpdwiedzd na zapy 
tanie posła Howarda Bur/ego.

Pos. pułk. Weagwooa zapytuje po raz drugi 
w  sprawie dezerterów z  policji w czasie rozru
chów w Palestyide. P. Lumu oświadcza, iż nie 
jesif narazi© w  stanie odpowiedzieć na to zapy 
tanie. Pułk. Wedgwood zapytuje w  dalszym cią 
gu w  sprawie liczebności policji palestyńskiej 
oraz w sprawie liczby policjantowi, którzy zo
stali rozbrojeni w  okresie rozruchów. Interpe
lant zaznacza przy tem, iż żyw i on podejrzenia, 
że niektórzy funkcjonariusze policji użyli swej 
broni, w  fałszywym kierunku P. Willaim Lumt* 
oświadcza, iż jemu sprawa ta jest nieznana i 
że zmuszony on jest powstrzymać się do dal
szy chu muncifacyj w  sprawie tego rodzaju aż 
do zanukięcia. obrad brytyjskiej komisji śledczej 
w Palestynie.

B e  r ł i n  14. 11. PAT. Projekt statutu banku 
dla wyrównania międzynarodowych wypłat 
reparacyjnych opracowany przez komitet or
ganizacyjny został dzisiaj ogłoszony. Statut o- 
bejmuje 60 artykułów, ujętych w 7 rozdziałów- 
Bank repaTacyjny według statutu będzie miał 
za zadanie współpracę z centralnymi bankami 
emisyjnemu ułatwianie międzynarodowych wy 
płat oraz spełnianie roli powiernika lub agenta 
reparacyjnego na czas trwania planu Younga. 
Bank w  charakterze powiemka lub pełnomocni 
ka rządów będzie przyjmował niemieckie spła 
ty reparacyjne, administrował, rozdzielał, nad
zorował mobilizację i komercjalizację określo
nych części amuitetów i przeprowadzał wszel
kie zadania, pozostające w  związku z wypłata
mi między na rodowemu Kapitał banku wynosić 
będzie 500 miłjonów franków szwajcarskich w  
złocie, z tego 56 proc. wpłacą banki emisyjne 
|Angijt Belgii, Francji, Niemiec i Wioch wraz z 
bankami japońsikiemi i amerykańskiem. N a po
zostałych 14 proc. kapitału za gwarancją wspo 
umianych baraków wyłożone być mają akcje do 
subskrypcji w krajach zainteresowanych. Ka
żdy z tych krajów subskrybować będzie mógł 
najwyżej 3.000 akcyj. Prawo udziału w wal- 
nem zgromadzeniu i prawo głosowania przy
sługiwać będzie centralnym bankom emisyj
nym państw, które subskrybowały akcje ban 
ku. w stosunku odpowiadającym wysokości 
■ubskrypcji. Transakcje banku pokrywać się 

muszą z polityką poszczególnych mocarstw.

Poszczególnym barakom emisyjnym przysługi
wać będzie prawo uzależniania swej zgody od 
pewnych warunków i ograniczania jej do ściśle 
określonych transakcyj Transakcje przeprowa
dzane na własny rachunek banku reparacyjne
go mogą by ćdotoonywane tylko w walutach, 
posiadających dostateczne pokrycie w złocie. 
Bank reparacyjiny będzie mógł na własny ra
chunek przeprowadzać transakcje w złocie, za 
ciągać pożyczki lub też udzielać ich bankom 
emisyjnym na podstawie pewnych zabezpie
czeń, dyskontować weksle, bony skarbowe i 
inne krótkoterminowe obligacje państwowe, tu 
dzież dokonywać wszelkich innych transakcyj 
z wyjątkiem nabywania i sprzedaży akcyj. Nie 
przysługuje bankowi reparacyjnemu prawo eml 
sil banknotów i przeprowadzania transakcyj z  
rządami poszczególnych państw, ani też prawo 
kontrolowania finansowego przedsiębiorstw. 
Zarząd banku spoczywa w ręku rady admini
stracyjnej, której przewodniczący pełnić bę
dzie funkcje banku. W  skład rady wchodzić bę 
dzie 7-miu prezesów głównych baraków emisyj 
nych oraz 7-miu mianowanych przez nich przed 
stawiciełi ze świata finansowego, przemysło
wego i handlowego. Na czas trwania anudtetów 
reparacyjnych wchodzi prócz tego w  skład ra 
dy jeden Francuz i jeden Niemiec. Ponadto wej 
dzie jeszcze 9 osób z łona pozostałych banków 
emisyjnych, biorących udział w  banku między- 
narodowym. . .

BĘSI

E“a ca H e *  magistracka w Gdyni
Aresztem »rt{6 b, burmistrza Krawsego

wych i wznoszeniu budynków miejskich. Rów
nocześnie aresztowany został b. inżynier miej
ski Frankowski, wmieszany w aferę Krausego 
oraz pod zarzutem popełnionych nadużyć przy 
budowie kanalizacji miejskich. Ponadto areszto 
wany został również b. technik miejski S t Ja
nicki, kontrołor magistratu Stan. Balicki i przed 
stawiciel firmy Horosz i Radomski, Aleksander 
Radowmski — ci ostatni za systematyczne nad 
użycia przy dostawach cementu dla robót miej
skich. Wszystkie te nadużycia ujawnone zosta: 
ły w  czasie zarządzenej przez wojewodę po-s 
morskiego lustracji

 Bk —

Strzelanina w Safedzie i Je
rozolimie

J e r o z o l im a ,  M. 11. Dziś nad ranem 
szło na peryferiach Safeda do strzelaniny w  
wyniku której jeden żołnierz angielski został 
ranny. Strzelanina trwała około pół godziny. 
Ranny żołnierz przewieziony został do szpitala 
Hadasy.

Nocy ubiegłej przedmieście żydowskie Mkot; 
Chaim osirzliwane było przez krótki czas —- 
Strzelanina nie wyrządziła na szczęśce żadnej 
szkody.

„A rarat
Kocnauy S®ru©aazui!

Przyjechałeś <ło nas znowu ze sw<t rozśpiewaną
„haiastrą“.

A ja ■ mam napisać tak a otłcialną recenzję, mam 
zaproćtakowac swój taniec wśród roojnaitych „ałe“. 
Taka mam spragnUonym wesołości no. tle /ęfana* 
sprawiłeś jednak biesiadę, że raz zrzucę ze słebie 
jarzmo recenzenta i napiszę tak wprost „od seroa 
kilka słów. Rozsunie się: że „nzeczową" leceozią 
napiszę póż.tici, be straszłirwą jest niewola recen-
ZcilltcL.. , ę

A więc czemu tak rzadko Paa sam występuje’?, 
Pańska piow&nka „Memasze“ tyle zawierała w so
bie czaru, że chcielibyśmy Pana słnobać bez końcal 
Nie wiem, ozy sstaŁeije i-esizcze w PoŁoe ptesmąrz, 
któryby ze zwykłeś kodowej pśoseafai wydobył tyto 
piękna, ile v..Jaśnie Pan!

Masz jednak wriefld zespól, a *U j tó aą aobMto 
i każdy ebee się popisać.

Sprowadziłeś ze sobą najcudniejszą artylerie S dt 
skałeś na nas pociskani pięknych twarzy. Pokażcie 
rui dnu®i tsatr, któryby miał tył© pięknych kobito! 
Korowód prowadza rówinie do-bra, jak piękna Szeto* 
MJrjam, a rywalizują z nią pełna przebojowego tent 
perameratu Małwirta Rappel, urocza Perta tl 
czarująca wdzSctóem i ułaramttającą rfowa  P - Dol
ska.

Ale ni ety Ac płeć brzydra ma rozko*z dta akt, I 
słuchu, lecz i pleć (tam, hm!) piękna raa swoją **- 
tysfakcję, chociaż mężczyźni prawdę powiedziaw
szy muszą nadrobić talentem, oo kobietom dają W  
ich buzie. Czy znajdzie się jednak śmiałek, któryby, 
wątpił w uwcdzulcieteką władzę l/wego coede- 
renoiera p. MandelbLita? A P. Zucanowicz o słodkim 
i mocnym tiimbnze głosu ma już zwarte koło wiefcl 
cceJek! Nie wiełe sobie z tego robią panowie Dztpan, 
maleńki ale bajeczny Ookiszteki i mocno draeu/ty- 
czny Poitasi:ósikii, sami sdę najSepieł bawią I iaesą 
naś kaskadą bumom, tai i dwdfflfe skąpanego w fo
lach smętnej rrkdancbołji.

A muzyka p. Bajgeknanna jest I skoczna t żywa I 
pełna zadumy A dekoracje p. Błotna aawterafc w 
sobie lekkość i dowcip.

Jedmern siewem, cudownie się wszyscy ba.włHIwy' 
i dliatego chcę Panu. Kochany Strugacza serdecznie 
podziękować!

Ale ^Tzeczrwą“ recenzję przeefei będę nmsłał aa 
pisać! Woaas!.

G d y n i a ,  14. 11. PAT-Radio. Wczoraj are
sztowany został były prezydent miasta Krause

naskutek ujawnionych nadużyć, popełnionych 
przez niego przy dostawach kostek bruko-

D A R K O  może otrzymać każdy złoty
lub srebrny zegarek damski po przedłożeniu 

odpowiedniej ilości kuponów we firmie

W ILHELM  RICKEr
SKŁAC PERFUMERIE 

i  t C O S M E l Y K O W
k r a j o w y c h  i z a g r a n i c z n y c h
kRAKOW, UL. KRAKOWSKA *14

Najtańsze źródło zakupu.
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Onegdaj odbyta się w Berlinie w sali dawnej 
pruskiej izby Panów manifestacja asymilcto- 
rów żydowsko-niemieckich przeciw Palestynie 
i  sjonizmowi. W  zasaazie nie możnaby inicja
torom i referentom takiej manifestacji mc za
rzucić. U l Ino każdemu protestować przeciw 
czemu tylko dusza jego zapragnie, oczywiście 
w  granicach porządku i spokoju publicznego. 
Wolno wiec także asymilatorom żydowskim w 
Niemczech protestować przeciw sjo.iizmowi i 
dzieła żydowskiemu ir Palestynie.

Zmienia sic atoli już niecu sytuacja, jeśli się 
Weźmie pod uwagę m o m e n t ,  w którym ma- 
uifestują swe uczucia antysjonistyczne —  me 
mieckie moszki. W  Palestynie polała sie krew 
żydowska, Wyrżnięto w bestialski, niesłycha
ny sposób 130 zupełnie niewinnych ludzi, m. in. 
także kobiety i dzieci. 'Abstrahując już wiec od 
Wszelkiego tła polityczno-iaeowego, me wolno 
radnemu Żydowi v  obecnej sytuacji zajmować 
takiego stanowiska, któreby miało choćby na
wet tylko pozory usprawiedliwiania napastni
ków arabskich a ebciążarda wina ofiar żydow
skich. Tymczasem dzieje sie u nas coś wręcz 
pryeciwnego, coś, co oyloby poprostu nie do po 
myślenia w żadnym innym narodzie. Bundowcy 
B nas, a asyinihdoi *y  w Niemczech, nie nu>- 
gąc z&cnować sobie swej nienawiści do sjom- 
ona  na okres nieco późniejszy —  właśnie te
raz, wiośnie w obecnej chwili manifestują —  me 
gsrzec iw moraercom, ale własme przeciw sjo- 
sdzmurwt i dziełu sjonistycznemu w Palestynie.
: Becz nie dość na tern. Moźnaby ostatecznie 
Stanąć na stanowiska, te  pp. bundowcy i asy- 
widatorzy mują prawo wypowiedzieć sie prze
k o r sjonizmowi z onazji wypadków, które ich 
adtnńem potwierdzają słuszność i c h  stanowi- 
Oku wobec nuszego rucha. Jeśli sie atoli przy
patrzy a r mentoi jatami om zwalczają sjo- 
tńzm, to wówczas odpada u* zupełności każda 
okoliczność łagodząca. Okazuje sie uuano wicie, 
Se zarówno tnmaowcy u nas, jak i asynulato- 
rav niemieccy zwalczają sjonizm temi samem i 
srgUumftdarni, jakiend walczą p< zeciwku nam 
nacjonaastycni Arabowie palestyńscy Na 
Zgromadzenia berUńsfdem miot pierwszy refe 
rent czelność czynić 'Anglji wyrzuty za prokla 
mocje deklaracji Balfoura, ponieważ Anglia o- 
bieada w ten sposób Żydom coś, co do mej nie 
natężało. Referent ten wyraził też zdunie, że 
Sjonizm sprzeciwia sie prawu samostanowienia 
mrodów Na zebraniu odczytano Ust poety Ja- 
kóba Wassermanna, który pisze, że ,£ydostwo 
fest watem ochronnym humanizmu, ostatmą 
Zaporą przed, barbarzyństwem nacjonalizmu, a 
miedzy sfanatyzowanymi sjonistami a rozsza- 
udą frazeologią Volkische niema żadnej różni
cy". Dulsi mówcy uderzali w te sume tony: 
Żydostwo jest światopoglądem humanizmu, a 
sjonizm jest emanaćją szowinistyczne
go  ndćjonaUzmu.. Siedzibą narodową źy- 
itosłwa niemieckiego są Niemcy a nie Palesty
na... Ideologia narodowo-żydowska sprzeciwia 
Sie duchowi żydostwa... itp...

W  Niemczech przed paru dopiero tygodniom'' 
socjalista i były minister belgijski Vandervel- 
'de wygłosił szereg przemówień sjonistycznych 
na zgromadzeniach Keren Hajesodu. Na czele 
'tueirueckiego Komitetu Prupulestyńskiego stoi 
hrabia Bernstorff. Czy da sie pomyśleć w in
nym nai odzie, że przeciw ruchowi odrodzenio
wemu, niesionemu na fali najczystszego idea
lizmu, występuję z własnego tona najohydniej
sze i najnikczemrdejsze zaprzaństwo narodowe, 
mający jeszcze odwagę drupować sie w togą 
humanizmu i idcologji ponadnacjonalnej?...

Poeta Jakob Wassermann jest znakomi
tym powieściopisarzcm, ale przytem bardzo 
wstrętnym i nieapetycznym typem mostka. 
Kto nie umie odtóżmć miedzy ideologią Vot- 
kische a ideologią sjonizmu — nie może być 
inaczej nazwany ani traktowany. (b )

fiopMip Jwy Mmi

W kalejdoskopie prasy
NO W Y POMYSŁ

Łódzka sanacyjna »RepubMka“  wpadła na no 
wą, bardzo oryginalną odpowiedź na pytanie: 

Jeśli sejm nowej konstytucji nie uchwali, a 
rząd imać się nie będzie form przeoiwk o ns t y tu - 
cyjmycb olrf rolowani a), to czy jest możli
we znalezienie jąknęłoś wyjścia bezpośrednie
go?

Oto isiai&eją diwa następujące artykuły Kon
stytucji:

Art. 2-gi: „Władza zwierzchnia w Rzeczy1, c 
spoJubej Połsikiej należy do narodu".

i art. 107-my: „Obywatele mają prawo wno
sić pojedynczo łub zbiorowo petycje do wszyst 
Lich ciał reprezeaita' yjmych i władz pnbi .czuych 
państwowych ii samorządowych".

Na podstawie tydh dwóch artykułów, w  dro 
dsze „wykładlnd logiozneo". aeduikuje redaktor 
,I<ćouibiliki“ >

że gdyby pod jakąś petycją zebrano znaczną 
ilość podlpisów, może nawet mMiony podpisów, 
wówczas nie możnaby traktować tej petycji tył 
Lo- jako petycją ale należałoby uważać ją za 
objaw woii znacznego odłamu suwerennego na 
rodni. Gayby więc taka petycja zaopatrzona w 
mittjoię czy dwa triiiijony p^Oęwsów została sk'o 
rowaija do p. Prezydenta Rzeczypospolitej w ja- 
knejkoiwieik sprawie, a wdęc mapnzyklad w spra 
wie zmiany konstytucji, p. Prezydent Uczyłby

się z takim objawem, jak 2 wyraźną, b-ipoAre-. 
dnią wolą zbiorową.

W  ten sposób mogłaby sanacja przez zeort* 
nie podpisów ueyiskać ,.legalizacje" na oktrojo- 
wanie zm.-any konstytucji... Dobry pomyśli

„LU ZY" POCZTOW E

„Robotnik" pirzeuinukowuje z  ,,Uwag“ Najw. 
Izby Ko,ntreli Państwa następujące uwagi 0 0  
do wydatków osobowych ministerstwa pocatrj 

„Wąsplrwości 00 do prawidłowego dckc^auite 
tych wydatków (rozdział 1-szy) nasunęły *5ę! 
zwłaszcza przy kontroli dokumentalnej wrdat- 
ków, mających bądź charakter wydatków ow- 
bistych muinistra, bądź podyktowanych względ* 
mli spoieozn-emi i towar zyski emL 

Na wydatki te, na które częstokroć brak 
dów rach unkowych złożyły się: nabywanie Uto; 
tćw na dodtoczynne bałe, koncerty, prźedała-t 
wiania teatralne, różne uroczystości, k ia * !, 
ofeary ; udział w tostach zbiorczych różnych oc 
ganilz fcyj filantropijnych, społecznych i sporto
wych, udzielanie zapomóg niewiadomym oso
bom z nifwiadomego powodu, bez podania ir »- 
« wicu. obdlarowanycn i przyjęicia w restoum- 
ojach. kupno papierosów reprezentacyjnych w( 
nadmiernej ilości za 3‘7 tys. złotych, wTe&zoU>| 
TÓżne wydatki".

Promienie słoneczne, sztuczne, czy też natu
ralne, oprócz zastosowania w lecznictwie, uży
wane są w przemyśle. Szyby przepuszczające 
promienie ultrafioletowe wyrabiają teraz w 
wielkich ilościach, a w Londynie nowopowsta
jące budynki przedsiębiorstw handlowych i bu
dynki publiczne zaopatrzone sa przeważnie w 
szyby przepuszczające wszystkie główne pro
mienie słoneczne.

Oprócz promieni ultrafioletowych, promienie 
ultraczerwone, zwłaszcza w połączeniu z sele
nem, mają zastosować się w przemyśle z  w y
nikami wprost cudownemi. Grupy promieni uży 
w«.ne do celów przemysłowych pochodzą prze
ważnie ze źródeł sztucznych, a shą swoją 
przewyższają działanie naturalnych promieni 
słonecznych, których uzyskanie w dostatecznej 
ilości jest niemożliwe ze względu na warunki 
atmosferyczne i inne czynniki,

W  zakładach, wyrabiających karoserje samo 
chodowe, lakier na wuzach wystawiają na dzia 
łanie ultrafioletowych promieni lampy kwarco
wej. Lakier wytrzymujący działanie promieni 
czterokrotnie silniejszych od promieni natural
nych słońca, stawi potem bezwatpienia opór 
działaniu słonecznemu w krajach tropikalnych. 
Mniej chwalebnym jest sposób nadawania „an
tycznego", spełzłego wyglądu fałszowanym go 
behnom, tkaninom i arrasom. W e Francji od
bywają się obecnie próby naświetlania młodych 
win, które w ten sposób w krótkim czasie na
bierają zalet win starych i wytrawnych. Nie 
wynaleziono jednak dotychczas sposobu prze
ciwdziałania równoczesnej zmianie barwy wi
na czerwonego.

Badacze historji posługują się promieniami 
ultrafjoietowemi przy odcyfrowaniu palimpses- 
stów. Kryminologowie sprawdzają fałszywe do 
kumenty, banki posiadają lampy do badania 
banknotów. Oddają one usługi przy ustalaniu

pieiwiastków chemicznych i trujących śladów 
krwi etc. Promienie ultrafioletowe są pomocne 
również przy odkrywaniu szkód wyrządzonych 
w przemyśle tkąckim przez bakterie i pleśń, w  
przemyśle tytoniowym. Ostatnio propagują 
szeroko naświetlanie środków spożywczych, & 
to celem zwiększenia zawartości witamin. Mle
ku, masło, pieczywo naświetlane umiejętnie, me 
wykazują w spożyciu żadnych cech ujemnych. 
Wynaleziono również sposób fabrykowania na-1 
świetlanego mleka suszonego.

W  Ameryce nietylko sterylizują wszelkie na; 
poje i sztuczne wody mineralne, ale pomniej
sze miasta mają urządzenia dla sterylizowania 
wody naturalnej promieniami. Dla większych 
miast, posiadających wielkie zbiorniki, apara
ty te są jeszcze za kosztowne, ale te trudności 
natury technicznej będą wkrótce przezwycię
żone. Wytwarzane również przez lampy ultra
czerwone promienie wywołują leakcję selenu, 
niezmiernie czułego na każde światło. Doświud 
czenia nad temi promieniami są jeszcze nieu- 
kończone, ale 'dokonano już bardzo ważnego 
odkrycia. Komórka selenowa, połączona z prze 
wodem elektrycznym, wystawiona jest na dzia
łanie lampy, wydzielającej ultra-czei wone pro
mienie i również z przewodem połączonej. Po
wstały w ten sposób krąg reaguje na każdą, 
przerwę w promieniu i tak powstał przy pomo-, 
cy mechanicznych uiządzeń pomysłowy alarm 
przeciw złodziejom i włamaniom. Także sy
gnały świetlne funkcjonują na tej zasadzie, i wj 
przyszłości i przy dalszym rozwoju badań, wla' 
dze kolejowe z zastosowania selenu w połą
czeniu z ultra-czerwonemi promieniami obiecu
ją sobie wielkie zmniejszenie ilości katastrof ko 
lejowych z powodu prawie zupełnego wyłącze
nia pierwiastka ludzkiego ze służby sygnało
wej.

Szafir fsslackaratowy
Otttezyni ten LlejtKut znalazła grupa biednych 10 - 

wu.uUnk.uw birmańskich, pracujących przy eksploata
cji słynnej kopalna imbirów i szafirów, Mogok, w 
głębi Birmy.

Dowiedziawszy się o znalezieniu tak cennego ka
mienia, nowojorski kupiec kamieni szlachetnych, 
Ramsay, podążył natychmiast do Błrn y i przekona, 
wisizy się naocznie o piękności klejno-u, nabył go za
120.000 dolarów'-

Ze wizględiu na olbrzymie rozmiary, unienąiliiwja- 
jące zastopowanie praktyczne wudeziot-ego kamie

nia, rozłupano szafir na sześć części, poczem Ram
say ruszył w powirotaą drogę do pontu Bangkoku 
autem, pod eskortą wojskową, w obawie napadu ra
busiów.

Jednocześnie z tym szatorem znaleziono w kopal, 
ni Mogofcu rubin, ważący 96 karatów. Ten znów 
not znalazł nabywcę w osobie pewnego kupca boc- 
chuskiego, który zapłać# za niego 6,000 funtów szterl.

Olbrzymi rubin ma pośrodku skazę, wobec cz to 
prawdziwa wartość handlowa oceniona będzie do
piero po oszlifowaniu. Jak przypuszczają, rubin no* 
dzielory będzie na drwśe części, z  Mórych powato- 
oą klejnoty U a c z e  jednakowo cenna.
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Od piątku,15 b. m. w klnie „WAR52AWA" Stradom U ,  telefon 2991. —- Ukoro
nowanie wszystkich dotychczasowych premjer w  tym roku ■— jeden z największych filmów sezonu

i m m  n o c y z zapartym oddechem śle
dzi się akcję, juz od 1 aktu 
doskonałością artystycz- 

UJęcia, oraz siłę dramatycznego napięcia przewyższa film „Szpiedzy 
Zakasane dzielnice Londynu — Od najwytworniejszych lokali do noonych 
.bpdiuńek — kipiący eh wybujałością życia. •- Zniżki i wolae wstępy nieważne. 

Uprasza się o ścisłe przestrzeganie początków seansów.

Dramat kryminalny w rodzaju B. WaSace, r e ł )S . i  H A N S  STEJNKOFF

Główne role: JACK TREWOR
M A S  EL P C  OLTOl# ezarującą wdziękiem i 

temperamentem i doskonałą grą, 
oraz szereg pierwszorzędnych aktorów jak MC. L f iN G LE N  

i inni znani P. T. Publiczności z  najlepszych filmów

PRZEGLĄD GOSPODARCZY

Dookoła krachu giełdowego w St Zjedn*
MBKAANIK CEN PAPIERÓW  PROCENTOWYCH 

NA RYNKU NOWOJORSKIM.
Opracowywana przesz prof. Irvinga Fishesna ta

bela wskaźnikową! otn papierów procentowych na 
gfaihfaif- nowojorskiej wykaszała aa ty dziuń uLie 
gły wskiaamiK 156,3 wonec 162,9 i 200 z przed 2 ty- 
godtaiL Spadek więc km sów w  ostom im tygodniu 
może być obliczony na 15 proc. mniej więcej w  
stosunku do ogólnego poziomu cen. Spadek ten 
unicestwił w  ciągu kilku tygodni efekt zwyżki za 
cały rok. Obecnie ceny papierów procentowych na 
gtohripiio. nowojorskiej znajdują się na tym samym 
-̂GBfouńe, co przed 13 miesiącami.

DO JAKIEJ WYSOsnOŚOi DOCHODZIŁY KRE
D YTY  DLA MAKLERÓW GIEŁDOWYCH Wi 
NEW YORKU. ROLA TRUSTÓW INWESTYCYJ

NYCH.
Pojęcie o rozmtiiairach. spekulacji zwyżkowej, kló 

Tm pwo-wato w  ciągu ostatnich kuku miesięcy na
-ogo

Ryneo. materjałów wełnianych
Łódakie fabryki materjałów wełnianych zakoń

czyły jud zupełnie sezon zimowy i żadna wytwór
nia więcej towarów zimowych nie produkuje. Na 
sktadiaich fabrycznych pozostało wiele towaru, kto 
ry  bezw ąłplenia przemysłowcy będą musieli prze
trzymać do następnego sezonu. Produkcja na se
zon letni jeszcze się nie rozpoczęła, gdyż prze
mysł łódzki dotychczas nie otrzymał zleceń, a na 
skład pracować nie obce. W związku z zupełną 
stagnacją w  sprzedaży, fabryki coraz bardziej re
dukują puncę, unieruchomiąjąc warsztaty i  zwal
niając robotników. Obecnie pracują przez 6 dni w 
tygodniu tylko następujące fabryki; Allart, Bo/rst, 
Desurmoot, Kindłer, Kroening, Laudsberg, Leon- 
handt i  Pliesh. Wszystkie inne fabryki czynne są 
od 3 do 4 dni. Zaznaczyć przytem należy, że w  u- 
biegłym tygodniu 0 największych fabryk woje
wództwa łódlzkiego (wełna i bawełna) zatrudnia
ły ogółem 71,950 robotników, czyli o 1,225 robo
tników mniej, aniżeli w tygodniu poprzednim.

rynku amerykańskim, dają zestawiania cyjdr, od
noszących się do operacyj maklerów i trustów in
westycyjnych.

Jak podają zestawienia Dow. Jones et G-y, ka
pitały, kitóremi obracały trusty inwestycyjne, się
gały około 1 i pół mdljorda dołaoów w  końcu 1928 
roi&u, zaś w  ciągu pierwszych trzech kwartałów 
br. powstawały, nowe MLoldik»gi“  z uastępująoemi 
kapitałami: I  kwartał — 745 milj. doi., — I I  kwar
tał — 238 milj. doi, H I kwartał — 913 milj, <k>L, 
co czyni razem 1,900.000,000 dolaa ó>w zainwesto
wanych w operacjach giełdowych w ciągu 9 mie
sięcy 1929 roku.

Z drugiej, zaś strony Kredyty bankowe dla Łto- 
kerów (maklerów giełdowych) zwyżkowały w  
progresji następującej według zestawień Federał 
Reserve Bank of New York; na 2 stycznia, 1929 —
5.320.000.000 doi, na 3 kwietnia —  5,562,000.000 
doi, na 3 lipca — 5,769,000.000 doi, na 25 wrześniu
6.761.000.000 udarów.

Przeciętnie każdy robotnik zatrudniony był przez 
4,83 dni w tygodniu.

U hurtowników lódzkioh i warszawskich ruch 
minimalny. Odbiorcy nabywają tylko niezbędne 
gatunki. Składy zawalone są towarem, ponieważ 
detałista, straciwszy swojego najlepszego odbior
cę, tj. chłopa, niema właściwie komu sprzedawać. 
Wypłacalność w początkach listopada uległa pe
wnemu pogorszeniu. Warunki sprzedaży w  fabry
kach i u hurtowników są niezmienione. Niektó
rzy hurtownicy udzielają za pokrycie gotówkowe 
lub. .też za weksle trzymiesięczne rabatu od 15 do 
29 proc.

W SPÓŁPRACA BANKOWA. W  niektórych pi
smach ukazała się notatka o mającej jakoby na
stąpić fuzji między Bankiem Handlowym w W ar
szawie a Śląskim Bankiem Eskortowym w  Biel
sku. Jak się dowiadujemy, prowadzone między 
obydwoma bankami pertraktacje nie mają na ce
lu fuzji tych instytucyj, ale zainteresowanie się 
Banku Handlowego Śląskim Bankiem Eskonto-

(K ) Watka o  nagrodę Nobla w dziale literatury 
zost;la rozstrzygnięta: laureatem został Tomasz 
Mann.

Uioaz/ony w  r. 1875 w Lubece, jako syn starej pa 
tiyrjwzowskiej rodziny, po śmierci swego ojca 
przeniósł się do Monachium, gdzie z począiku pra
cował jako urzędnik w pewnem towarzystwie u- 
bezpieczeniowem. Wkrótce jednak zerwał z tynl 
zax odem i poświęcił się literaturze. Po roku po
bytu we Włoszech wraca z powrotem do Mona
chium, gdzie obejmuje redakcję „Simplicissimusa” . 
Picrwszem dziełom Tomasza Manna była nowela 
„Der kleine Herr Friedemann*, która odraza zwró 
ciła na i/iego uwagę. Sławę zdobył dwutomową 
swą powieścią „Die Buddenbrooks“ . Słusznie na
zwano tę powieść współczesną epopeją mieszczań
stwa, albowiem widzimy w niej trzy pokolenia po
tężnej Ongiś rodziny. Założyciel jej, konsul i se
nator jest zwartą, skonsolidowaną, jednolitą indy
widualnością, jego syn okazuje już rozmaite wa
hania, a Wnuk stoję się dekadeutem, zupełnie po
zbawionym energji życiowej. Z powodu tej powie
ści naraził się Mann swemu rodzinnemu miastu, 
-gdyż widziano w tern dziele satyrę. Tomasz Mano 
nie należy bowiem do rodziny pisarskiej, którą 
nazwać mażemy „wynalazcami", a bierze swe po
stacie z rzeczywistości i przenosi je do swych 
dzieł. Powieść płynie spokojnem epickiem korytem 
a autor i  drobiazgową dokładnością cyzeluje ka
żdy szczegół Pozostanie to zasługą nakładu S. 
Fichna w  Berlinie, że powieść tę przyjął, To
masz Marni był bowiem w owym czasie niezna
nym jeszcze pisarzem i jak to się dzieje, wędro
wał z manuskryptem grubej dwutomowej powie- 
śsoi od Jednego nakładu do droerfen©

„Buddenbiooks" ugruntowały poizycję Totma-sza 
Mai) na jako pisarza. Następują potem drobniejsze 
dzieła jak .„Tonio Krager", w której to noweli 
daje Mann filigranowe cacko psychologii Loch-

i T-|

Tomasz Mann

sztoplera i poety w jednej osobie, oraz „Jego Kró
lewska Wysokość" („Seine Kónigliche Hoheit"). 
a zwłaszcza później prawdziwe arcydzieło „Der 
Tod te Venedig“ .

Dr. ADOLF BILLIG
ł^of. Instytutu Muzycznego 

zawiadamia, iż zgłoszenia na prywatne lekcjo 
gry  na skrzypcach przyjmuje t y l k o  

w poniedziałki i czwartki między godziną 5—7. 
uHca DIETLOWSKA L. 44, I. piętro.

wym przez kupno pakietu akcyj, oraz sfinansowa
nie banku bielskiego.

Słychać, że ma nastąpić fuuja Banku Małopol
skiego w  Warszawie z  Akcyjnym Bankiem Hipo
tecznym we Lwowie w  związku z fuzją macierzy
stych instytucyj wiedeńskich. Wersja ta jest jed
nak' dotaa niesprawdzona.

BOLEJE POLSKIE WOBEC TiRANZAKCJl A- 
MEKYKANSKIEJ TOW. LUjPOP, RAU I  LOE- 
WKNSTEIN. Ministerstwo tomiutaikiacij. rozpoczę
ło ostatnio konferencje z zakładami przemysło- 
wema Lilpop, Rau i LoewensteŁn, które są do
stawcą dla kolei wagonów osobowych i towaro
wych. Konferencje te dotyczą zmSany warunków 
dostawy wagonów w  kierunku uzyskania, przez 
ministerstwo dłuższego ikredyltu, zaimtast dotych
czasowej zapłaty w  gotówce. Sprawa ta, niewąjt- 
pliwte pozostaje w  ścisłym związku z zasileniem 
zakładów Lilpop, Rau i Loewenstoin bardzo du
żym kapitałem amerykańskim. W  ciągu pierw
szych dziesięciu miesięcy br. zakłady te dostar
czyły dla ministerstwa komunikacji 89 wagonów 
osobowych, uo stanowi 47,5 proc. zapstiweihorwa- 
nia kolei, oraz 475 wagonów towarowych, oo ster 
nówi 17 proc. zapotrzebowania.

Równocześnie dowifldujeniy się, że pertraktacjo 
między zakładami Lilpop, Rau i Loewenstón te 
metalurgicznym koncernem amerykańskfai, o om a  
obszernie donosiliśmy, dob iega j końca.

REPERTUAR K INO TEATRÓ W :
BAGATELA: „Miasto małości" '(Imn iFBtoowSsaj!
CORSO: „W  szponach żółtych djabłótw" (R. DŁx$
NOWOŚCI: „Miasto miłości" (Iwan PefeowiBi).
SZTUKA; „Lódi podwodna S 44“
UCIECHA ,Narzeczona Nr. 68" (Konrad V d »jf.
WANDA „Dziko orchidea'1 (Greta Gtebo).
W ARSZAW A „Ladzie nocy".

Tomasz Mann był do wybuchu wojny wł&żdrwae 
konserwatystą i trzymał się zdała od polityki; 
czerń odbijał od swego brata Henryka Manmar, któ
ry w całym szeregu swych powieści demaskował 
obłudę epoki Wilhelma II. Przeżycia jednak w oj
ny wyprowadziły spokojnego i zapatrzonego w  
Goethego jako w  ideał pisarza z rezerwy i ucay- 
uiły z mego gorącego wyznawcę repoóiski. Doku
mentem tej przemiamy są jego studjto pt. JDte B©- 
trachtumg eines Unipolitischein''.

Europejską sławę zdobył Tomasz Mann s-wem 
dziełem „Der Zauberberg", którę z  początku pla
nowane było jako mała nowela, ale później roz
rosło się do rozmiarów dwutomowej powieści 
Akcjo, odgrywa się w  samatorjum w Ba.vos, ale o- 
bejmuje właściwie całą naszą współczesną kul
turę, poruszając z  niezwykłą głębią wszystkie jej 
załamania. Tomasz Mann j|est wdzięcznym ucz
niem twórcy psychoanalizy prof. Zygmunta Freu
da, a posługując się jego metodą, wydobywa z  dna 
ludzkiej duszy ukryte w niej tajemnice. Książka 
to wywołała olbrzymią dyskusję między lekarza
mi, socjologami i psychologami, znaleźć w  niej mo 
żno bowiem dygresje na rozmaite tematy. Nieda
wno wyszła książka ta w stutysięcznem wydania, 
co świadczy o niezwykłej jej popularności, mimo 
powagi, z jaką autor traktuje problem nowocze
snej kultury.

Obecnie jest Tomasz Mann czołowym pisarzem 
współczesnych Niemiec. Jako reprezentant Niemiec 
pojechał do Paryża, gdzie w instytucie Caraeg- 
giego wygłosił szereg odczytów, a następnie w 
o.-obnej książce opisał swe wrażenia. Jako gość 
PLN-klubu bawił Tomasz Mann przed rokiem w 
Wfrszawie. Uważa siebie b-owiein za szermierza 
diuhowej Paneuropy. Niedawno wydał nowy tom 
swe.ich cssayów, obecnie pracuje nad powieścią 
biblijną pt. „Józef1.

CfnrKiim r> Mot*iip na-pi«} dt A Elofc
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Prawo przeglądania akt sprawy
w sądach i urzędach administracyjnych

Sąd przy wyrokowaniu w sprawie, względ
nie władza przy rozstrzyganiu sprawy, opiera 
się wyłącznie na danych, zawartych w aktach 
danej sprawy. Jeśli strona skutecznie ma bro
nić swych praw, musi znać ona, względnie ad
wokat prowadzący sprawę treść akt, t. j. treść 
kontr-argumentów, jakie strona przeciwna w y
tacza na poparcie swego stanowiska. Z tych za 
łożeń wychodząc, prawodawstwa nowożjtne, a 
ściślej mówiląc, procedury sądowe ustań iwiają 
zasadę jawności akt dla stron względnie len 
pełnomocników.

W  prom ie cywilnym np. sytuacja pomocni
ka strony jest niezmiernie ułatwiona dzięki do
ręczaniu oapisu każaegu papierka, iatci strona 
przeciwna do sądu złożyła.

W  procesie karnym nowa procedura n«sza 
jawność akt aia stron zagwarantowała niem
niej poważone z jedynym wyjątkiem, odnoszą
cym się do śledztwa wstępnego. OKres śledz
twa wstępnego jest. istotnie dla interesów wy
miaru sprawiedliwości tak duntosly, iż prawo 
przeglądania akt w  tym okresie musiało doznać 
ograniczenia. Nasza Komisja Kodyfikacyjna w 
Swoim projekcie procedury zezwoliła obronie na 
prawo przeglądania akt śledztwa. W  ostatecz
nej reaaKcji głośny już dziś art. 211 nowej pro
cedury uzależnią prawo obrony do przegląda
nia akt śledztwa od zezwolenia sędziego śled- 
caago lub proLsnatora. Jak widzimy w postępo 
waanu kamoUsądowem, piawo przeglądania 
jakt sprawy jest poważnie ograniczone ze wzglę 
'dów aż nazbyt łatwo zrozumiałych. Tak w y
glądają uprawnienia stion, a raczej jawność akt 
Idla stron w  postępowaniu sądowem. 
i Sprawy, toczące się przed władzami admini- 
Stracyjnemi, mają dla Jbywateli walor niemniej 
'doniosły oa spraw sądowych, np. toczy się spra 
wa o nadanie obywatelstwa- zmianę nazwiska, 
likwidację serwitutów, ciążących na danym ma 
JOtka ftp. W  tego rodzaju sprawach admini
stracyjnych istnieje również specjalna proce
dura, ^kodyfikowana u nas w rozporządzeniu 
Prezydenta Rzeczy pospeutei z dnia 22 marca 
|I9B8 r. „o postępowaniu administracyjnem".

Ustawa o postępowaniu administracyjnem 
normuje szczegółowa zasady tegoż postępowa- < 
nią. Przepisy jej, podkreślić to musimy, nie od
noszą się m. in. do postępowania w sprawach, 
dotyczących państwowych podatków bezpośre
dnich i pośrednich, opłat stemplowych, oraz cel 
ł monopolów, ujętych w specjalnych ustawach 
podaJcowycb i in.

Ustawa o postepowamu administracyjnem in
teresującą naś materię reguluje w art. 14, któ
rego treść jest niezmiernie ciekawa. „Osoby 
interesowane i ich pełnomocnicy, głosi wymię 
nic.iy artykuł, mają prawo w godzinach do te
go przeznaczonych dowiadywać się o biegu

SZALOM ASZ

MATKA
Przekład M. Kantora

58 (Ciąg dalszy.).
Był to jeden z owych nov. oj orskich dni, kiedy 

słońce i wiatr w  miłosnym łączą się uścisku, by 
wydać aa świat d/ień błogosławieństwo dla świ i- 
ta. Chociaż pełne już było lato, a .żar nasycał sobą 
siemię, domy, uiice, mosty i udzi, ze szerokiego 
otwartego morza wiał chłodny wietrzyk, który 
ochładzał, słońce i  jalkgdybj w a ch la rzem  pieścił 
twamze Ludzi.

Pairk w  B>i-onx przywitał ich całą swą krasą i 
blaskiem. Gdy się zapuściło troi hę głębiej między 
tra/wy i drzewa, miało się wrażenie, że się zabłą
dziło do gęstego boru, pełnego dzikiej trawy, za
rośla i starych drzew, miało się iluzję, że się 
wstąpiło na jeszcze nieopanowaną dziewiczą zie
mię, nieodkrytej jeszcze Ameryk..

Długo spacerowali po zarośniętych trawą ścież
kach. Bwhhola znał każde drzewo i chciał się na 
każde wdrapywać; z trudem ud iło się go po
wstrzymać z obawy przed dozorcami.

Po raz pierwszy od przyjazdu do Ameryki w i
działa Dwojra zieleń, czuła pod sobą nagą, kamie
niami nie wysadzaną ziemię, rękoma obejmowała 
wilgotne drzewa. Ta naga, spokojna ziemia, ta 
dziko rosnąca trawa, upoiła Dwojrę po długich

spraw“. Powyższa norma z punktu widzenia in 
teresu petenta wydaje się wybitnie niedosta
teczną. Pojęcie dowiadywania się o biegu spra
wy zilustruje nam przykład. Petent, któregc 
sprawa o nadanie obywatelstwa ma oyć nieba
wem zadecydowana, zgłasza się ao urzędu, 
gdzie na pytanie, jaki jfest stan sprawy, jakich 
pot.zeba jeszcze dokumentów itp. otrzymuje od 
referenta lakoniczną odpowiedź: „Pańskie pa
piery są już u p. naczelnika wydziału". Petent 
formalnie biorąc został poinformowany o biegu 
sprawy, łecz informaęja ta, rzecz prosta, walo
ru nile posiada, aczkolwiek zgodna jest z usta
wą. Tyle o dowiadywaniu się o bieg spraw, a 
teraz przyjrzyjmy się przepisowi o przegląda
nie akt.

Ten san. artykuł 14 zarządza: „Strona lub jej 
pełnomocnik może na podstawie zezwolenia wla 
dzy i w obecności urzędnika przeglądać akta 
administracyjne, które zdaniem władzy zawie
rają dane, niezbędne dla strony celem uzasa
dnienia jej praw i interesów*'. Takie postawie
nie sprawy jest oczywiście niesłuszne Władza 
często może być nastrojona negatywnie wobec 
stanowiska petenta w danej sprawie i jednoczę 
śire ta sama władza może być zdan a, iż w 
aktach niema tych niezbędnych danych, uza
sadniających prawo strony do przeglądania 
tycnże akt.

Sytuacja w tym wypadku będzie analogiczna 
do norm, obowiązujących w śledztwie wstęp- 
uem; tam sędzia śledczy, tu władza będą de
cydować o prawic adwokata lub strony osobiś
cie do przeglądania aict sprawy. Co ?. okresie 
śledztwa jest najzupełniej wytłómaczone, to w 
postępowaniu administracyjnem zasadniczo nie 
wydaje się słusznem. Jawność akt dla stron 
względnie ich pełnomocników w postępowaniu 
administracyjnem winna być traktowana szero
ko z wyjątkiem, naturalnie, wypadków zagro
żonego naruszenia tajemnicy państwowej.

K. KI.

JOZEF GRIFFEL
zmarł po długich a ciężkich cierpieniach 

w  67 roku życia.

Pogrzeb odbędzie się diziś w piątek 
dinia 15 listopada br. o godz. 2‘30 popoł. 
z domu przeapogi zębowego na cmentarzu 
żydowskim o czem zawiadamia w smutku 
pozostała

Rodzina.

tygodniach i miesiącach więzienia w dusznych pi- 
wii-icach, zamkniętych warsztatach i  dasnych i- 
zbach. Dziewczyna rozciągnęła się na łące, zanu
rzyła twarz w kw iaty, całowała trawę i — jak- 
gdyby się obolała w  niej wykąpać — cała się w 
nią wtuliła. Towarzysze jej nie wiedzieli co mają 
i nią począć. Cicha, 2 amknięta w  sobie i wiecznie 
tr.iloząca Dwojra wyzbyła się niejako wstydu. 
Puściła się pędeui po polu wołając do nich, by ją 
gonili.

Oni polecieli za nią. Fre.er wnet się jednak za
trzymał. Ale i Buchholz, który miał siłę w no
gach i skakał jak dziki kozioł, chciał koniecznie 
ja wprawdzie dogonić, ąłe był zbyt ociężały i nie 
mógł tego uczynić. Wreszcie sanna się zmęczyła i 
do nich wróciła.

„Go się z panią dzieje? “
„Wszystkiemu winna koza".
„Koza?*1
„Tak, gdy byłam je-zcze nr Ją dziewczynką pa

słam kozę na „królewskim zamku* a od niej nau
czyłam się biegać. Uciekła, a ja ją goniłam".

„Ja będę kosą. Ucieknę, a paai za mną — odzy
wa sie Bucbhoiz i  zaczyna skakać jak uparta ko
za ku wiebńoj uciesze reszty towarzystwa.

„W irde co, urządzimy sobie zabawę, jak się 
bawiliśmy gdyśmy byli jeszcze dziećmi I" —  chce 
sobie Dwojra przypomnieć, ale me może, ponie
waż nie pamięta, kiedy była dzieckiem.

„Wszystko zapomniałam* a szyatko t rpomnu-

Dr. MACHAUF LDWAkU
Spec. charom nosa, gai-Jła krtani 
i uszu, były lekarz klimiik Berlina,
— Wiednia, Bordeaux i Paryża — ą&OCLi,

pow rócił i o rd yn u je
ul. Grodzka 50. Tgtef. W M

ECHA ZE ŚW IATA.

Potwór z Diissbldokfn kores
ponduje z policją

Donc jurny już swego czasu, że w Dusseldorfie 
grasuje najemniczy mo.-aeroa który napada on 
bezbronne kobiety i dzieci i  albo je nabija* ałbO) 
też w  niemiłosierny sposob rad niemi się znęca. 
Przed kulku dniami ludność DussoldorlJ ZŁJHją 
ziriówa zaalarmowana taką straszliwą zbrodnią, 
Znaleziono mianowicie 5-łeLnią Gertrudę Aflwri 
ui-aii.n na jakiejś odległej ulicy zaikłutą 30 udarze* 
niaimii noża. Policja w  Dusseldorfie nie mato 
wpaść na ślad mordercy, chociaż wyjmaCzyła 19 
tysięcy marek jaka premję za jego senwytamie. 
Policja berlińska wydelegowała już raz owych ał* 
jc-ntów ledczyai do Dusseldorf j, ale i oni ik o n  
go nie wskórali. Ciekawą jest prZytem rzeczą, M  
masowy ...orderch, przypominający osławionego. 
Kube- Rozpruwacza, który przed laty wymordo
wał w Londynie dużo dziewesąt i  kobiet posługu
jąc sie osii ym nożem, korespo.jłuje z policją 4 
jeszcze dnia 13 października wysłał do policji liśt, 
w  którym zawiadomił ją o miejscu, gdLaie pocho
wał zwłoki zamordowanej przez, sieoić of-ary. O- 
b  cnie, po zamordowaniu Gtrtrady AlbeL.nann, 
znowu wysłał do policją list, z doniesieniem, że W 
pcwinem miejscu zasapał poprzednią jeszcze swo 
ją ofiarę. Widocznie ma się do czynienia z jwto 
logicznym indywiduum, które zinajduije sal, “ Fikcję 
w iem, ze o nim rozprawiają gi.zćty LudnO^ć jest 
szalenie zdenerwowana, a poi-icj i wciąż Zasypy
wana jest roizmaiteini doniesietiia-ibi. W » stai czy, 
że jakieś dzieoro lub sobieia nie przyciioużi do 
domu na cza®, oy zaniepon ojona roażin 1 natych 
miast Ila i mowaha policję. Wolku policji z nie
znanym mordercą trwa już catemi tygodniami i 
trzyma w  napięciu opmję publiczną Niemiec

Tragtdja brzydkiej kobiety
Wyrok w  procesie Marianny Waldmaan.

Przed kilku dniami donieśliśmy u procesie prze
ciwko córce bankiera Waldimam-a z Freiburga na 
nicm. sls Au, 38 lat liczącej Mariannie, oskarżonej
0 defiaudaoję i cały szereg oszustw. Ma-jiaaiina by
ła niezwykle brzydką kobietą, a poi.ieważ nie mo
gła zdobyć miłości, ani też wyjść zamąż z powo
da swej brzydoty, zjednywała sobie mężczyzn 
hi jinoscią. Ciesząc się bezwzględnem' zaufaniem 
s\ ego ojca bankiera Jułjusza Waidma-nna, wydo- 
byłe od niego pełnomocnictwo, które dało jej mo
żność dysponowana hinduskami ban-ku. W ten spo
sób doprow adziła do ruiny swego ojca i 2małazła 
się ra ławie oskarżonych. Obecnie proces przeciw
ko niej zakończył się wyrokiem skaaaującym ją da 
3 łuta i 3 miesiące więzienia.

łam" — konstatuje Dwojra ze smutkiem 
„Bucbhoiz, ty znasz jakąś zabawę?".
„Talk, 2lualIu,,.
„Jjiką?“
„Stanąć na głowie i chodzić na rękach. Kto du 

żej wytrzyma, ten wygry w a 1.
Buchho] i  stanął na głowie I  nietylko Freier, 

ałe i uwojra usiłowali pójść za jego pruyt tadem.
,^Buchholz, wiesz, co jej powiiedżiałem? powit- 

dsoiałem jej, byśmy się wszyscy troję puiscili w 
d  ogę. Na włóczęgę po kraju z katarynką. "Ja bę
dę grał, ty będziesiz pokazywał' sztuczki, a ona bę
dzie Wliczyć. Czy pani uuiie tańczyć? W  ren spo
sób /ąrobuny na życie?"

Tym razem Dwojra nie gniewała się na niego
1 nie kazała mu milczeć, bo tym razem me brzmia
ło to w jego ustach jak pu .ty TraiBes, którym cnciuł 
jej zaimponow ać

„Jw pójdę" — odżywa się Bucbhoiz.
„A  pamu?“
„Ja przecież nie tańczę".
„ I  bez tego panią wezmę ze sobą" — odzywa 

się Bucbhoiz.
...Nie, ja panią wezmę Powiedz poaó, z  kim pani 

pójdzie: z  nom czy ze mną?" — pyta się Freier 
Nie namyślając się, wskazuje izw o jn  palcem na 

Bucbholza.
JŁ nim4*
„BtacbholĄ widzisz, Bjcbholz, słyszyszT4*

(Ciąg dalszy nastąpi ).

/
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Przegląd prasy palestyńskiej
BeMlaiteźama .akcja oojkofcowa- -  Żydowski 

Paraooks? —
Asocbb Bojkotowa yyszczęia przez Arabów o- 

trudiiła wśrćd naszych w rogów  nowe nadzieje 
i dała iin nowe argutri-enty w  walce z sjoniz- 
men. Zapominają oni atoli, że układ srosuti* 
!kór/ ekomoimozmycih w  Palestynie jest zupełnie 
irmy, idź w kraja łi wschodnich Europy. Nie 
można stosować jednakowej miary w  tej spra- 
iwie. Stan kn^iecki w Palestynie opiera się na 
szeroko rozgałęzioneril rołnuatw.,; żyaowskiem, 
co siąpią, w  aoaazmym stopniu csitrze bojkotu. 
Nawet organ rządu palestyńsiKieŁo „Palestine 
WeekSy*' donosząc o ocjkoce pisze:

Niektórzy kaiipcy żydowscy z Jalfy si,aeiili st- 
TJostoni1 koasiumemów, ale oprowadzają teraz 
swtdrtowar wprost z Egiptu zamiast aa pośred- 
iiUcftWnnb kapców arabskich, i są z tego zadowo 
leni I w rtmyoh dziedzinach metra mowy o po- 
ważnaejsaych szkodach. Okaże się wkrótce, że 
ży-chi posiadają w iwoi to. ycn azied zimach mo- 
iratpoł, 1 że Arab, kitóry do iwidawma chodził do 
żydowski eiso lekarza 1 adwokata, uważając cli 
aa zdolniejszych, uczyni bo i w  przyszłości. Ży
dzi oma odw*ii odzieli bojkotem. Gdj by atoli bo] 
kiot się udał, to stouaki nie będą odpowiadały o- 
cz.kra aniotn agitatorów. Żyazi będą zmuszeni 

■ Tozrwmąć własne gospodarstwo i starać się o zii 
I ełną samowystarczalność, co napewuio iiite wyj 
dzle m na szkodę.

„Haarec" porusza problem niezitiie, nie cie
kawy i ważmy, odnoszący się do udziału zastęp 
cy prawnego rządu palestyńskiego w rozpra
wach przed parlamentarną komison w Palesty*- 
nie. Znoz.miałe jest stanowisko • zastępcy praw 
ncgo Egzekutywy Je wi&h Ageiicy, który dom a 
ga się sprawiedliwości. Zrozumiale jest rów
nież stanowisko przedstawiciela Egzekutywy 
arabskiej Który usiłuje przedstawić napady a-

kdonopol. —  Rola następcy prawnego rządu. —  
Czy nnik czasu

rabskie, jako ,.rewóluQję“ :
Ale co bvdzie nT:ia{ do powiedzenia zastępca 

rządu palestyńskiego? Gzy rząd palestyński 
■ znajduje się w stanie oskarżenia? A jak iuo-że 

rząd krajowy zjawiać się przed sądem, iako stro  
na wobec obywateli? Nit wyiaczano wszak za 
rzutów .przeci™ rządowi palestyński emu, lecz 
przeciw poszczególnym ur<zędnikom. Ci przędni 
cy winni: się uspraiwiedliwić, alt nie kryć się za 

plecyma rządu. W  każdym razie dziś można dujść 
do wniosku, że zwaniem nządu, interesy jego 
nie są identyczne z interesami kiraju i że komisją 
śiledczai bez specjalnego przedstawiciela rządu 
nue bęoizue snała na straży jego interesów. 

„h aa iec“  stawia w  końcu pytanie kto płaci 
adwokatowi rządu pajesftyńoK.ego sprowadzo
nemu z Angłiri- Jeśli rząd palestyński, to zakra 
wa ten fakt na meiatL jaki kawał- Za pienią
dze ściągane dirogą pcdanoów od Żydów, w ino
w ajcy rozruchów bronią się przed karą. Para 
dokis nad paradoksy!
Dr. Adosorow zamieczcza w „Hapoel Hacair" 

szereg artykułów, próbując dać niejako lesu- 
me wypadków palestynstdot, Dochodzi on do 
masiępującei komkłuztfi:

Wypadki, mojem zda-niem pod jednym wzgięaem 
wipłyuęły decydująco na iw,sz front wewnęt, zr.iy: 
uwyda-niły i oświetliły jeszcze raz fakt gra
nic nasze] pracy w czasie. Czynnik czasu, od
grywający tak wdeiKą rolę w  dowodach f zyKi. 
posiada niemoiiejsize znaczenie w dziedzinie po-!i 
tyki. Gdyhy nauki połbiyczoe były dostatecznie 
r-ozwinięte, by jecną formułą moż u było okre
ślić całą naszą wielką i złożoną pracę widzieli
byśmy, jak wielkie znaczenie posiada dla nas 
C3as, na którym opiera się cała nasiza nadz e]a. 
Trzeba z  tego wyciągnąć konsekwencje.

Tragedia Wiktorii Zubków
(-si) Donieślf&my już w telegramach, że oite- 

gdąij zuu uił i w Bonn w 63 .oka życia pand Wikto
rja Zubków, siostra Wilhelma II.

Losy pozwalają sobie meraiz na dziwaczny ka
prys, czyniąc z życia zwykłego człowieka, fctóie- 
Ły wśród inny ch waruiników upłynęło gdzieś w  ci
szy i na u d o i zu, wyraźny symbol naszych cza
sów. Księżna Wiktorj^ urodziła się w r. 1866 w 
Poczdamie, jaiko córtka późniejszego oesarza Fry
deryka II I  i księżniczki Wiktorji, córki królowej 
angielskiej Wiktorji, a wróżka, która się nachyla 
nad kolebką każdego nowunarod&uinego dziecku, 
smutną jej chyba, mimo 01 a czającego blasku i 
słońca, musiała przepowiedzieć przyszłość... Jaiko 
młoda panna poznaje księcia Aleksandra Raten- 
bergaz Burga.rj i a między młodymi ludźmi wykwi 
tła oaraziu miłość. Rodzice nic nie mieli przeciw
ko temu związkowi, ale żelazny kauiclerz Bismairck 
założył swoje stanowcze veto Książę Batenłterg 
był niemile widziany na dworze cara, a ślub pru

skiej księżniczki z pi etendontein do tronu w  Buł- 
gi.rji naraziłby Niemcy na konflikt z Rosją. 
Względy zagranicznej, polityki zwyciężyły młodą 
miłość, a Księżna Wiktorja rozręcza się z księ
ciem Aleksandrem Bałęnbergem, który, jak wtie- 
my, późna ej nie wttąpił na tron bułgarski, wyemi
grował do Niemiec i ożenił się ze śpiewaczką. 
Księżna Wiktorja wyszła za mąż za księcia Adol
fa zu Schaumburg- Lippe i żyła z nim aiż do jego 
śmierci, klóra nastąpiła w  roka 1916.

Po śmierci swego męża żyła księżu.« Wikto, ja 
w Bo.m. nie. biorąc żadnego udziału ani w towa- 
rzyskiem ani politycznem życiu Niemiec. W tern 
k.u zgorszeniu wszystkich ■wiernych niemieckich 
ir onaiohisłów przyniosła prasa wiadomość o  pow- 
tómem zamążpójściu księżny Wiktorji za — Ale
ksandra Ząbkową.

Kiuii był Aleksander Zubków? Nikt go nie znał, 
a on s»m nawet chyba nie marzył o  tem, by stał 
się kiedyś sławnym cżłoiwieki, m Sławnym w cu

dzysłowie, ho w rzeczj-wdstości był to awanturnik, 
jeden ze setek tysięcy skraChowanych egzysten- 
ryj, które wyg..an„ z Rosji zalały całą Europę. 
Był ytałyim bywailce.r rozmaii^ch kłahow, gdzi^ u- 
prawiano grę hazardową, byt doskonałym dam- 
serem, słodkie umiał prawić łcomplimenty i żył 
kosalem p wyich znajomy ch, któri"ch naciągał ua 
niniejsza łuib wiiększc kwoty. N ie . ulega wątpliwo
ści, że księżna Wiktorja. pokochała go szczerą i. 
gorącą mdłością starej kobiety, która w jesieni 
swego życia chciała raiz wreszcie prawdziwej za 
znać miłości. Niestety sen c nowej wiośnie życia 
rie ziścił się, albowie ri zibyt wielka była różnica 
wieku między księżną, liczącą lat 61, a młodym 
dopić .o  27 lał liczącym Zubkowem. Dalsze locj te- ■ 
go małżeństwa są znane. Księżna Wiktorja stra
ciła cały swój dochod-ący do 112 miljpiuów marfek, 
majątek, kitóry został wystawiony na licytację dla 
pokrycia długów lekkomyślnego małżonka, prze
ciwko któremu zresztą wniosła skargę rozwodo
wą. NSe doczekała się załatwienia. tej skargi i  u- 
marła W zupełnej prawie nęUZj i opuszczeniu.

droiitny ten finał spóź lunego snu o m:łości i 
szczęściu metyłko wzrusza jako doi umiem trage- 
djji starzejącej się kohajty. ąlę nta syn boliczre 
znaczenie, oświetlając jasfcrav o jak gdyby trans
parentem załarntf nie się starego Bmursaaiłego przed 
wojennego świata...

Obrpionjr Wiihelkrt Ifi.
Były cesarz Wilhelm II. wniósł skargę prae- 

cńwko berlińskiej gazecie oemokraitycznej „Borli- 
nOi Mo, igoivpu-st“ o obrazę honoru. wBerlii«er Mor- 
genposf w  jednym ze swych arJyuaiłów uaipisai, że 
b „esarz byi zainteresowany we fatoryikach amu
nicji Kruppa i jako cichy spółnilk popierał jej in
teresy, chociaż wtirdomą byto rzeczą, że miatta jał 
któr ego dostarczał, .Krupp nie był pierwszej jako
ści. Tem wyuorr.aCZyŁ możi,a sobie okoiaoznucść, żj 
niemeeęlka artylerja podczas wojny nie dopisała: 
Były cesarz uczuł się te.n dotknięty i  pcjtanowił 
wystąpić na d,ogę sądową

Program stacyj radjofonicznycfa
Piątek, 15 lintopodfa

Kraków (312.8) 12‘05 Gftamuf. 13 10 i  15 Kemuti 
16 Dla rodziców: ^>zaeakio nerwowe1 —■ dr. He- 
dyński. 17‘15 Ostatnie wydawnictwa — dr A. Bar. 
1715 Koncert (marsze, pieśni Gaiła, ■Moniuoaki I  
ih ) 18*45 K olb sport. 19*10 Gielila zbóż. 19tS» 
cikizyiiKa poczt. 20*06 Poga4 muz. 2u*16 Koncert 
Filh. Wirrsz (Schumaini, Ehopini), PAT. " ł i i o ,  sta
c ji  J&gr. (o 23).

Warszawa (14117) 17‘4o i 20*15 Koncerty.
Katowice (4087) 1*21)6 Gimmof 16 Kom gotsip.

16‘20 Gi-amof. 17*15 Odczyt JM. KonopmKŁa*1. 17*45 
Koi.cert (ip. Krsków). 18*45 Rozmaił 1906 Odczyt. 
19*30 O te itrze Pawlikowskiego. 20 Kom sport. 
20*05 Koncert i PAT. (p. Kraków). 23 Skrz. poczt, 
franc.

Poznań (334.8) 14 Giełda. 20*16 i ‘23*10 Muz.
Wi.deń (J16.3) 11*15 i  19*30 Koncfai%.

Z okazji zaręczyn naszego brata Bernarda 
s p. Amalią Widowaką z Chrzanowa cratnlnfa 
serdecznie

siostry Gerstaerównk 
1240gp z Tarnowa

Kgcik dla gosoodyń
R «m g c w «n y  przez Kurs Gospodarstwa Doi

Prędka kuchnia
(Dokończenie)

KanapKi: 2 jaja na rwardo ugotowane, pól śle
dzia pocztowi go, 10 dlkg kiełbasy i  10 dkg. jaikiie- 
gokol wiek mięsa pieczonego łub gotowanego po
siekać na maszynce, dodać 2 dkg. kaparków i 3—4 
łyżki oobrej francuskiej o liwy i wymieszać ao- 
brze. Bułkę kanapkową naciąć z jednego i drugie
go kouca, ostrożnie wyjąć miękuszkę i na jej miej
sce wcisnąć, faszer wyżej opisany. Wystawić ra 
zinr.no,. a potom krajać w plastry.

Kanapki gorące: 4 dkg smalcu gęsiego i 4 (kg. 
mąki włożyć dc rondeika i mieszając na ogniu 
eaobić jasną, prawie' białą zasmażkę. Rozpuścić 
ją 6 łyżkami stołowemi rosełu, włożyć do tego 
10 dkg Uoiekanej ha maszynce wędliny, lub tyleż 
siekanego pieczonego mięsa z  kury lub gęsi, 'Wy
mieszać dobrze § małych bułeczek piekarskich 
przekroić w  pół, wybrać z jednej połówki ośródkę, 
nałożyć ląrszem, przykryć drugą połówKą i wstń- 
w ić na parę minut dio gorącego pieoa Można rów
nież podać ziamiast pasztecików, albo jako obkład 
do jarzyn.

Jsjs jako kanapki: Specjalność dla pań, które

■nowego przy „Ognisku Pracy*' w Krakowi#
dbają o Lituję Jaja twarde obrać i pokrajać.wzdłuż 
w  ten sposób, by z każdego jaja było 4 plasterki. 
Wyjąć ostrożnie żółtko, dodać ua każde jajo 1 ły
żeczkę masła i pól łyżeczki musztardy francuskiej
utrzeć doskonale i  . aLł Lat z pow rotem na jaja,
w ten sposób, b\ na każdym plasterku powstał 
m rły kopczyk. Parę dkg łososia węduomego po
krajać w wąskie pa stoi, zwinąć i układać na 
wierzch. Przed podań em na stół wystawić ua 
chłód.

Ciastko smażone (1/8 mąki, 1 stołowa łyżka ru
mu, 1 całe jajo 1/5 litra mleka lub wody, t/4 kg. 
tłuszczu, 1 żórtko, 10 dkg cukru do posypania, 
szczypta »oli).

Jaja ubić doskonale z mlekiem i  rumem, wsy
pać po łyżce mąki, gdy jrż nie ma grudek, od
stawić. Tymczasem rozgrzać W ronolu 15—20 dkg. 
tłuszczu, a gdy j.uż: dobrze gorący, maczać w nim 
łyżkę metalową nabierać trochę ciasta i rzucać 
na tłuszcz, obrwaienić z jednej i drugiej strony, 
wybierać widelcem, by ciastka ociekły z tłuszczu 
i gorące posypać mocno miałkim cukrem, lub gdy 
kto woli. połać sokiem malinowym Rondelek po
winien być do yć głęboki gdyż ciastka mają pły

wać w  tłuszczu. Tłuszcz można jeszcze raz uzyc 
do tego samego cełu

In ie ciastku smażone: pół szaLunkl dobrej kwa
śnej śmietany i łyżkę rumu wymieszać z taką ilo
ścią mąlki, by powstało gęste ciasto. Wyrobić do
brze na stolnicy, wywałkować na giubość pół cen 
ty: etra. Wycinać małe krążki, nałożyć gęstą mar
niałaaę lub słodkim serem z rodzynkami, zlepić 
jak pierożki i  smażyć jak poprzednio. Posypać 
miałkim cukrem.

Tort nic pi' ezony: 10 dkg. fig, 10 dikig. l-alifomij- 
skich śliwek suszony h, 3 dtog. skórek pc mariin 
czowych smażonych, 10 dkg. orzechów włoskich, 
3 aindnny okrągłe, 1/4 cytryny i  10 dtog. cukru O- 
rzeoby, figi etc., posiekać lub zemleć na maszynce, 
wcisnąć sok z 1/4 cytryny. Gukier zagotować z  kil
koma łyżkami wody na gęsty syrop i wszystko ra
zem wymieszać. Audruty przekład lć tą masą, u 
ważając, by była równomiernie poJzieloni. Kto 
lubi, może z wierzchu posmarować marmoladą lub 
polukrować lukrem czekoladowym.

ODPOWIEDZI REDAKCJI*.

Wiernej czytelniczce: Na ogół należy unikać co- 
to u i wszelkich przetworów mąoznych. Podawać 
dużo tłuszczu, jaj sera, mięsa. Specjalne przepisy 
podrmy wkrótce.
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BRUNO WLNAWER.

Kuźnia nowoczesnego Wulkana
Tecisiika dzisiejsza odkrywa nieomal co godzina 

nowe, zapoznane i niewyzwsikane źródła energjli, a 
jednocześnie pifcie i wytrwale szuka nowych mate
riałów, wydobywa ze starej skorupy ziemski ej skła 
dnSki o nieoczekiwanych własnościach, przetapia je, 
kombinuje i prtzełabda w fabrykach na narzędzia, 
motory, budulec.

Praojcowie nasi, przyzwyczajeni <ło metali masy
wnych, ciężkich, zdziwiliby się baTdzo, gdybyśmy 
im pokazali nasze wyroby z lekkiego, jasnego alu- 
midium — naczynia kuchenne, części samolotów, 
silniki,

Z laboratoriów naukowych nadchodzi wiadomość, 
że lekki beryl, — o którym encyklopedia pisze po
gardliwie: metal z grupy tmignezowców, me ma wa
żniejszych zastosowań, — oddzielono le<feak i przy
stosowano do obróbki mechanicznej. Dziś — jucro 
nowe narzędzia, naczynia, motory „berylowe" uka
żą saę prawdopodobnie na rynko.

W  roku ]90? w pracowni uamowej zaknadow rv.ru 
ppa odkryto przypadki e*a źe stop atoli z dużą do
mieszka chromu i niklu nie rdzewieje.

Nowy gatunek otrzymał narwę iwrosta i przez 
długie miesiące 1 tato technika borykała się z prze
kornym, trudnym materiałem.

Wires-zcie taźynjewhntniifc znalazł metody właści
we. trafił na stop odpowiedni i  ooudósi triumf osta
teczny nad upartetn tworzywem. Stal, która posiada 
najcenniejszą cechę metalu szlachetnego — złota, 
srebra, platyny — połysaraje dziś wesoło w warszita- 

v law., waJcewnitaib i kuźniach.
! ^Bnosta" zotdazła odrazu setkd ciekawych zasto- 
sowań: tbubdoy wodne, aparaty ohemkanie, nar ze
tn ą  cttwnnsftome, naczynia Kuchenne, stalówki co 
irWSecabych*' piór.
i W  wStrynach sklepowych — w  połączeniu ze

szkłem, w jarzącem świetle nowoczesnych lamp ełe 
ktryczmych, — świetlisty metal wygląda podobno 
PaidzG pięknie i wielkie firmy jubilerskie oceniły 
już jego wartość dekoracyjną.

Znamy fabrykant samochodów, Chryster, stawia 
teraz w  No^ym Jorku olbrzymi gmach (oczywiście 
„drapacz nieba" — 68 pięter). Dom m.a formę strzały 
albo ostrosłupa i nakryty ma być dachem z lśniącej, 
uierdzewiejącej stait.

Zamówiono około 700 ton nowego metalu i pałac 
Chryslera będztte świecił 1 błyszczał po nocach, jak 
wykąpany w  srenrze! Oohczono, że jitó z odległości 
100 MJometrów pasażer na dalekim okręcie dojrzy 
^promienną strzałę" drapacza nowojorskiego.

W pracowni fabrycznej jednej z wielkich firen ete- 
ktrotecluwczmych otrzymano niedawno, stapiając woi 
fram z t. zwi kairibidemi, materiał twaidszy nieomal 
od djatnento. Robłą z  niego teraz dłuta, świdry. Na
rzędzia z iiowegio oitopu przewiercają na tokarniach 
szkło i porcelano, krają metale, jak i<kiu.

Metalurgia dzisiejsza zabiera się poważnie do je
szcze trudniejszego majstersztyku. Technicy mają 
zamiar wyrabiać banknoty z metalu.

Jest i na to sposób: można pap.er „połać" rozto
pioną miedzią albo ałumtajum, pokryć cienką war
stwą płynnej cyny.

Wynalazca, Dr. Scboop, wykonał Jud próby i jtst 
naSepezej myśli. Twierdzi, ie  jego niezmffezezainy 
banknot metalowy znajdzie zastosowanie nietylko 
w mennicach, ale w fabrykach aparatów telefonicz
nych i tad&awych.

Nowoczesny Wulkan albo Hefajstos, bóg żyda f 
patron sztuki kowalskiej, zapędzaj w  kozi róg siwo- 
ich poprzedników greckich i rzymskich.

(„Kurier Czerwony")

Wiadomości z kraiu
Karahnowie przeprowadzają 

reformy
Z  Trok donoszą, że w ostatnim czasie przyję

li* gmina karaimska nowego eh achania, Sazbszala, 
który wprowadza reformy w  tym kóeruinku, by u- 
sutąć wszelkie podobieństwo między religją ży
dowską a iŁaraitnjum. Przedewszystikiem Karaimo 
iwie usunęli obecnie tarczę Dawida z  gmachu swej 
sy* agogu Tarcza tą znajdowała się na gmachu 
od setek lat. Drugą reformę przeprowadzono pod
czas ostatnich świąt Szałasów. Zawsze urządzano 
wielki szałas przed synagogą, do której Karaimi 
•Wchodzili po modlitwie. Obecnie spostrzeżono się, 
że przypomina to rcligję żydowską. Szałas urzą
dzono, ale nie przed synagogą, leoz za synagogą. 
Starsi Karaimów ie sprzeciwiają się tym refor
mom i zbudowali sobie odrębny szałas daleko od 
synagogi jako protest przeciwko reformatorom. 
Obecnie dyskutuje się wśród Karaimów projekt 
przeniesienia początku roku z dnia 1 Tisziri na 1 
Nisan. Jak widać, reformy te zmierzają do zatar
cia ostatnich punktów stycznych między Karaima 
ni a Żydami

Tragedia ucznia
W  Tarnowie rziucił się pod pociąg Aleksander 

Wojtaśkiewicz, uczeń VI. klasy tamtejszego II. 
gimnazjom. Okoliczności towarzyszące samobój
stwu są dość osobliwe. Wojtaśkiewicza spotkał 
jeden z profesorów w kinie podczas wyświetlania 
fiimn „Burza nad Azją". Jak wiadomo, we>dle o- 
bov iązująeych przepisów, młodzieży szikolnej nie 
wolno uczęszczać do kina, chyba na filmy pole
cone przez kuratorjniu szkolne. Nauczyciel, któ
ry  spotkał ‘Wojtaśkiewicza w kinie, oświadczył 
mu, że zostanie wydalony ze szkoły. To  samo o- 
świadczył nazajutrz dyrektor i katecheta w szko
le. W  obawie przed wydaleniem Wojtaśkiewicz 
popełnił samobójstwo. Na wieść o tragicznej śmier 
ci syna ojciec Wojtaśkiewicza dostał ataku szału, 
ais matka rozchorowała się ciężko.

Nie ulega wątpliwości, że wina tragicznej śmier
ci młodego, podobno bardzo zdolnego ucznia spa
da na profesora, dyrektora i katechetę. Nie mieli 
oni bowiem żadnego powodu ami prawa mówić, 
ie  Wojtaśkiewicz za swój czyn zostanie wydalony 
x gmiirzjnm. Wydalenie z gimnazjum ucznia ułe 
Jest zf.leżne and od kierownika zakładu, ani od po
szczególnego profesora, lecz od rady pedagogicz
nej, w skład której wchodzą wszyscy nauczyciele 
dai.ego zakładu. Wprawdzie wobec obowiązują
cych przepisów Wojtaśkiewiczowi groziła surowa

kara, ale forma tej kary zależna była od decyzji 
rady pedagogicznej Jak wypadnie ta decyzja — 
nie mógł przewidzieć ani profesor, ani kierownik, 
ani katecheta. Przedwczesne ich gioźby spowodo
wały śmierć ucznia. Dodać jeszcze należy, że 
f-.Ini „Burza nad Azją" nie jest filmem erotycz
nym.

P0ŻNAN8KI CONTRA OSKAR KOHN
W’ Lodzi odbędzie się wkrótce sensacyjny proces

0 którego geaiozie już w swoim czasie donosiliś
my. Spółka akczjna I. K. Poznański wytoczyła 
pioees prezesowi Widzewskiej Manufaktury p. O- 
skarowi Konowi za rozsiewanie fałszywych pogło 
s.-k Oskarżony p Kon miał. w zeszłym roku w 
wywi; <izie dziennikarskim oświadczyć, że najwięk 
sze fi bryka w Łodzi stoją w  obliczu bankructwa, 
przy czerń mimochodem wymienił także firmę Po- 
zriński Proces ten budzi w  Lodzi bardzo wielkie 
zaii lei esowanie.

PIERW SZY LOTNY URZĄD POCZTOWY
W  porozumieniu z Ministerstwem Poczt i Tele

grafów uruchamia warszawska dyrekcja poczto
wa z dniem 15 grudnia pierwszy w Polsce lotny 
urząd pocztowy. Urząd ten czynny będzie na przed 
md-ościach Warszawy przy pomocy specjalnego sa
mochodu—biura. Urządj ten będzie obsługiwał 4 
punkty w  mieście. W  każdym z tych punktów sa- 
mochód-unząd pocztowy zatrzymywać się będzie 
przez dwie godziny.

IGŁA W  BRZUCHU.

Z Warszawy donoszą: Do wydziału U-go cywil
nego sądu okręgowego wpłynęło ciekawe powódz
two Maiksymiljana N., przeciwko chirurgowi dro
wi A. o. odszkodowanie w wysokości 10,000 zł. za 
karygodne niedbalstwo przy operacji. Z treści 
skargi wynika, żie dr. A., dokonywuijąc operacji 
na żonie powoda, pozostawił po zszyciu cięcia 
igłę w brzuchu. Chora po wyjściu ze szpitala po
częła niedomagać. Lekarze nie umieii ustalić przy
czyny choroby, decydowano się więc pacjentkę 
prześwietlić.

Okazało się, że w  wewnętrznych organach tkwi 
igła, znajdująca się już w  dość znacznej odległości 
od operowanego miejsca.

Powód zrobił drowi A. awanturę, zdecydował 
jednak ponownie powierzyć mu operowanie żony
1 wyjęcie igły, gdyż uwalniało go to od kosztów. 
Po tej drugiej operacji pacjentka czuła się jednak 
nadal niedobrze. Znów ją prześwietlono i wów
czas ustalono, że wyjęto tylko pół igły, a druga 
połowa w  dalszym darni wędruję dalej. Tym ra-

1 TEATRU, LITERATURY l SZTUKi.
—  KRAKOWSKI TEATR ŻYDOWSKL Ltos W

piątek teatr zamknięty. Jutro w sobotę drwa przed
stawienia, o 5 godz. pop. i 8‘30 wiecz. wesoła re- 
v/ja pt. „Amul un Hajnt" złożona z 12 pierwszo 
rzędnych szlagierów, w doskonaleni .jykouaoMi 
świetnie zgranego zespołu. Bilety wcześniej do na
bycia w firmie Fischhab G^odizka 46 (Nr. 32—86$.;

— Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Dois W 
piątek teatr nieczynny z powodu próby generał- 
ncj amerykańskiej sztuki Wattersa i  HoijJrtart .̂ 
wchodzącej na repertuar jnmro po rekordowym, 
sukcesie, osiągniętym w  Warszawie zę Stefanemf 
Jaraczem w  roli Równej. Adaptacji scenlus*e|| 
dla tea tróp o lsk ich  dokona* marjan H* w . D *  
sztoki sprawiono nowe dekoicoje ora* horty m y.’ 
Ponadto zaangażowano tensam zespół girls‘ó(W, * -  
czeuic T. Wysockiej i innych szkół lmletorffycłK 
który brał udział w spektakłacn w . r x , w ł » k  
Wreszcie pozyskano kapelm. T. SygietyńsKaego, 
który jest autorem piosenek i tańców, wcLoduP’ 
cycii w akcję sztuki i który kieruje też jtumeus. 
W  niedzielę popołudniu gramy będme WkśnuioWHiaio 
go „W iatr od pół‘‘.

— TEATR RBWJI „GGNG“ (RAJSKA 12) gra
codziennie rewję pt. „Psgt pst dzdewuozkol" w wy- 
konaniu całego zespołu Godzaemnte dwa przedsta
wienia o 7 i 9. Przedsprzedaż biletów w  hanytui 
vVP. Rudnicki linja A—B.

—, TEATR DLA DZIECI I  MŁOD85IŁS5Y («A J -  
SKA 12). W  niedzielę dnia 17 hm. o godz. 11‘ł*)
przedipoŁ odegrana zostanie k ró lew n a  Bajka" f»a  
taislyozma baśń w 3 odsłonach ze śpiewami i  tań
cami. Przedsprzedaż biletów w  iw jłlu  WJP. B »  
nsoki lin.ja A-r-b.

REPERTUAR TEATRÓ W  KRAKOW SKICH  

KRAKOWSKI TEATR ŻYDOWSKI

Piątek: Teaitr zamknięty.
Sobota: 5 pop. i 8*30 wiecz. „Amul un Hajnr1. 

W ATR MIEJSKI W KRAKOWIE
Piątek: Teatr zamknięty z powodu próby gener 
Sobota: „Artyści" (premjea-a — nowość, z  ud*.

St. Jaracza).

TEATR REWj I ,G0NG" RAJSKA 12

Fiątek: „Pst, pst dziewumsko!**.
Sobota: „Pst, pst dziewusżko!"

Ta k łe  generał amerykański
Jeden l dizicnmików holenderskich opowiada na- 

sitę/pujące zabawne zdarzenie, którego widowną by- 
ta szkółka poceąikowa w  pewnem miastaczKiu ho-
iendersikierr..

Nanozycreł szkółki opowiadał chłopcom o wojnie 
światowej i wkońeu zaczął ich wypytywać o nazwi
ska słynnych wodzów stron walczących.

„Jan, — spytał, — wymień ml nazwisko najsłyn- 
nieisizego generała francuskiego"? — „Fochfl‘ l — 
odparł cliło piec bez namysłu.

„Doskonałe! A teraz Piet niech md wymieni wodiza 
niemieckiego". — „Htadenburg!" — brzmiała odpo
wiedź ucznia.

„Bardzo dobrze. Gerriit, iak się nazywał słyńmy 
generał anglełąki?" —* „Sir Douglas Haik!" — od
parł natychmiast GerrJt,

„Pięknde! Niechże Sam powie mi nazwisko wodza 
armji włoskiej". — „Generał Dłaz!" — zawołał za
pytany.

„Tak Jest, Dk.z. A Jato z was chłopcy, wymieni ml 
nazwisko wodza amerykańskiego?"

W klasie zapanowało mdłe zenie głuche. Wreszcie 
Ptet zrywa się hałaśliwie ze swego miejsca i woła:
— „Wiem. parnie nauczyciielu, wierni" — ,A  więc?"
— nzecze nauczyciel. — „General Mofiorsl" — odpo
wiada Pteż triumfująco.

Mały Holender przypomniał sob'e znaną *  ogło
szeń firmę automobSową i waląl ją za generała I

ZM ARLI;
Samuel Ptleismer 1. 42, Abraham Vogłer 1 

Józef Griffel 1. 68.

zem operacji dokonał już inny lekarz, a p. Mafksy- 
Kiiljan N. wystąpił przeciw drowi A. na drogę m > 
dową o odsakowanie.

Sprawa niebawem znajdzie się na wokandzie 
wydziału XI sądu okręgowego Proces budzi o- 
gromne zainteresowanie W sferach prawniczych
i lekarskich.
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Wykroczenia antyżydowskie na Uniw. Jag. trwają
Słuchaczy żydowskich nie wpuszcza sie na wykłady -  

gmachem U. J. -  Odezwa rektora —  SEedztwo w
Kraków, 14 listopada.

Wystąpienia antyżydowskie części polskiej mło
dzieży akademickiej, rozpoczęte we środę w po
łudnie, przybrały w dnia wczorajszym na sile. Na 
stadek uchwały onegdajszego wiecu usiłowano nie 
dopuszczać Żydów na wykłady i wyrzucano słu
chaczy żydowskich z sal wykładowych, przyczem 
wSeło akadejji ików żydowskich zostało pobitych.

Skrupulatnie przeprowadzono „rozkaz' niewpu- 
szczainia Żydów na niższych latach medycyny. O 
godz 8- mej raino odbył się w  zakładzie ehemija wy
kład parof. Marchlewskiego, na który Żydzi zo
stali dopuszczeni bez przeszkód. Dopiero przed 
godz. 9-tą przyszła na salę wykładów anatomii 
pozy ul. Kopernika, w  której zbierali się medycy 
I-go  roku, grupa medyków polskich i wyprosiła 
z  sali kilkunastu medyków żydowskich, grożąc 
im, be jeśli dobrowolnie nie opuszczą sali, zostaną 
wyrzuceni siłą. Równocześnie grupa medyków, u~ 
zbrojonych w grube laski, obstawiła wejście na 
salę, zabraniając — jaik się pięknie wy^-Łiano — 
„ze względów zasadniczych1' wstępu słuchaczom i 
słuch; ozkom żydowskim. Podobny ios społKa-t me
dyków żydowskich 2 go roku, którzy po skończo
nym wykładzie chemji chcieli dostać się na w y
kład anatomji. Prezes Akaidemji Umiejętności prof. 
dr. Kostanecki odbył swój wykład anatomji h^z 
udziału słuchaczy żydowskich, którzy na ulicy prze 
czekali godzinę wykładu, poczem delegacja ich uda 
ła  m c  do prof Kostónecklego, puotestojąc prze
ciw niedopuszczeniu ich na wykład. Prof. Kosta 
necki odmówił swej ingerencji w tej sprawie, 
wskazując na potrzebę przeczekania, aiż młodzież 
polkslka się uspokoi. Zarazem p. prezes wskazał na 
konieczność dostarczania trupów żydowskich do 
zakładu anałomji.

Dwom słuchaczom żydowskim, których wypro
szono z  sali wykładowej, zabrano teczikę i zeszyty, 
ktorc zostawili pod ławką, opuszczając pod przy
musem salę. Po wykładzie studenci ci wrócili na 
solę, jednak ani teczki, ani zeszytów nie było.

• • >

W  gmachu Uołlegii Novu „wyprasza/nie" słu
chaczy żydowskich z sal wykładowych przybrało 
W  wielu wypadkach gwałtowny charakter. Kilku
nastu studentów żydowskich zostało dotkliwie po
bitych i [wkopanych, niektórych strącano ze scho
dów Szczególną „enei-gję1 skierowali uzbrojeni 
w  laski napastnicy przeciw słuchaczom żydowskim 
którzy noszą czapki studenckie. Podobno na sku
tek jakiejś uchwały, postanowiono zabronić Zy- 
oota roszenia tych czapek, a uchwałę tę wczoraj 
o  i  sc.mego rana wprowadzano w  czyn zarówno 
przed gmachem Uniwersytetu, jak i  w westybulu. 
Zdzieraniu czapek towarzyszyło bicie i znęcanie 
się nad studentami żydowskimi, przyczem napast
nicy występowali niemal wyłącznie w  grupuch 
po kilkunastu przeciw jednostkom. Na placu przed 
Uniwersytetem rozpoczęło się około godz. 10-tej 
rano istne polowanie na słuchaczy żydowskich. 
Gdizie tylko zauważono studenta o  wyglądzie se
mickim, natychmiast rzucało się na niego kilkuna
stu napastników, uzbrojonych w laski i zdzierało 
czapkę, a w  raiaie oporu — bito. Inne grupy aka
demików chodziły od łaiwki do ławki na przyle
głej do Uniwersytetu części plant i przemocą wy
rzucały z niej Żydów. To „polowanie" przeciągnę
ło się do godz. 1-szej w południe; równocześnie 
p-zed gmachem odbywał się wiec z udziałem kil
kuset studentów- chrześcijan, do których przyłą
czyły się grupki młodzieży szkół średnich z książ
kami, oraz szumowiny uliczne, przygotowane aa 
„wszelką ewentualność". Na wiecu omawiali refe
renci sprawę rzekomej „prowokacji" żydowskich 
korporantów przyczem wznosili okrzyki przeciw 
Żydom, podobnie jak podczas onegdajszego po
chodu wieczornego przez ulice miasta

Przed Uniwersytetem czynny był po doniesieniu 
o  faktach bicia Żydów komisarz policji z kilkuna
stu posterunkowymi. Komisarz próbował perswa
zją wpływać na studentów, zapowiadając w  razie 
kontynuowania bójek wkroczenie. Perswazje te je
dnak nie na wiele się przydały, gdyż wypadki „po
lowania" za czapkami i bida studentów żydow
skich trwały bez przerwy niema na oczach policji.

„Zdobyte" czapki studenckie złożono przed scho
dami Collegia Novi iłu około godz, 1-szej w po
łudnie rozipoczęła się osobliwa „uroczystość" pa
lenia tych trofeów. Płonące czapki podnoszono na 
laskach i demonstrowano je wśród radosnych o- 
krzyków gawiedzi. Po godz. 1-szej demonstranci 
poczęli się powoli rozchodzić, zapowiadając kon
tynuowanie obrad na wiecu, zwołanym na piątek.

Część akademików w liczbie około 100, ruszyła w 
pochodzie przez Rynek na ul. Starowiślną z za
miarem dostania się przed Żydowski Dom Akade
micki. Demonstrantom zagrodziła wejście na ul. 
Przemyską policja, wobec czego zadowolili się oni 
przejściem przez ulice Podgórza, Kaźmierza i Stra- 
doniia, poczem rozeszui się. Za demonstrantami je
chał oddział konnej polio®, oraz automobil z pofioto 
wiem poJacylnem.

O demonstracjach wieczornych piszemy na str. 11.

ODEZVvA REKTORA UNIW. JAG.
Wczoraj w poLcdnie rektor U J. prof. Hoyer wy

dal następująca odezwę do młodzieży^akademickiej, 
którą rozplakatowano na tablicach ogłoszeniowych, 
w  gmachu Uniwersytetu1:

„Wobec przykrych wypadków, które zaszły w 
tych dinicah wśród młodzieży akademickiei zwra
cam się do niej z wezwaniem dio zachowania sipoloo 
ju i wsitTŁymania się od afotów gwałtu, jako nieticu 
jących z godnością akademicką i sprzecznych z za
sadą woinoścji aKadeiMicikiej.

Dla omówienia tej sprawy zezwoliłem na urządzę 
nie wiecu akademicki ego w  murraoh Uniwersytetu 
oraz zarzr.dZi.jem d odrodzenia celem wyśledzenia 
winnych tych ubolewania godnych zajść.

Mam nadzieję, że zarządzenia te przyczynią się 
do uspokojenia młodzieży, która winna mieć zaufa
nie do , władz uniwersyteckich, że uczy nią wszyst
ko. by ci którzy dali pierwszy powód do zajść zo
stali pociągnięci do surowej odlpuwIedziatuośuL

Rektor Uniwersytetu Jagiełlońskńego 
H. Hoyer m. p."

Termin wiecu ustalony został na dziś, piątek w  
południe.

„GLOS NARODU" PRZY SWEJ ZWYCZAJ
NEJ ROBOCIE...

„Naoczny świadek", który śnie odróżnia 
północy od południa.

Wobec taktu, że zarówno władze policyjne, jak 
i uaniiwersytcclkie wszczęły dochodzenia celem usita

- E ó jk i w  gmatfou i p rz e d  
spr^irfe genezy zsgśś

lenia genezy zajść, którą wczoraj przedstawiliśmy 
na podstawie zebranych przez nas infortnacyj, cliwł 
Iowo wstrzymujemy s.ię od dalszego omawiania tej 
sprawy. Nie polemizujemy też z tego powodu z 
ktamliwein przedstawieniem genezy 'zajść przez 
wczorajsze dzjenniikii krakowskie, oczekując ze spo
kojem wyniku dochodzeń.

Przygwoździć jedynie musimy , ta
ktykę „GtóśŁ Narodu", który przypisuje korporan
tom żydowskim, jakoby pod adresem przeciwników, 
użyli stów ,.patrzcie jacy patrioci polscy". Jak da
lece insynuacje „Gtosiu Narodu" są ■z palca wyssa
ne 1 ad hoc spreparowane, oraz obliczone na jątrzę 
tle młodzieży, świadczy najlepiej notatka p. it. „Co 
mówi naoczny świadek?" Czytamy tam dosłownie:1 

„Jeden z medyków, świadek prowokacji ży
dowskie., komunikuje nam: Studenci żydowscy, 
kitórzy wywołali bimzfliiwe zajście, należą do 
korporacji „Cadimah". Prowokatorzy rzucił 
sdę na medyfaów-P\jiatoów we witorefc w nocy, 
zhiił ich, a przewróconych na ziemię wepchnęli 
do błota. Wczoraj, UJ. we środę, gdy grupa na
szych medyków podeszła do Żydów, wśród któ 
rych znajdował się Rappaport, sprawca wtor
kowej awantury, jeden z nach zamierzył się la
ską na polskiego stateata. Powstała bójka, wi 
czasie której Rappapout udermny w  głowę, 
przewrócił się. Zgromadzały się tłumy młodzie
ży akadetnSckiei do której pizemówalt p. Wosł- 
tewsłał, słuchacz prawa, prezes korporacji Lan
da, nawołując dio rozejścia się. wezwania usta 
cnano"

Abstrahując od wszystkich lanych ktamJJwyck 
szczegółów powyższej relacji ,.naocznego-  świadka, 
ogranicza ny ssę do ponownego stwierdefanla, że 
witoiikowe pierwsze zajście rrnalo nśejsce w  jascy 
dzień o godz. 1-szej w  południe. Niezły toynaoazny" 
świadek, który nie umie odróżnić połndnitoweł pory 
od północy! Na podstawie relacji takich „naocz
nych" świadków konstruuje się oskarżenie jakoby 
zajścia zostały sprowokowane przez mtodzteż Żydo
wską!

KRONIKA
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Za wieszenie działalności Komisji 
do badania cen

Na podstawie jednogłośnej opinji komisji do 
badania oen, powziętej na posiedzeniu, odbytem 
duia 14 l*m M,a©usłxat m. Krakowa zawiesza aż do 
odwołania dizialalność tejże komisji. Równocześnie 
Magistrat wzywa piekarzy, rzeźników i masarzy, 
aby indywidualnie skalkulowane cenniki przedło
żyli kornisarjatowi targowemu do zatwierdzenia.

- — o-----
— ZE WZGLĘDÓW TECHNICZNY OH „Dzien

niczek dla dzieci i  młodzieży" został odłożony do 
jutrzejszego numeru, który ukaże się w objęto
ści 16 stron druku.

— NA FUNDACJĘ STYPENDYJNĄ. BLP. W I
CEPREZYDENTA MIASTA INŻ. SAREGO JÓZE
FA, na rzecz której Gmina miasta Krakowa na 
zasadzie uchwały Rady miejskiej z dnia 23/5 br. 
przeznaczyła 10.000 zł, wpłynęła na rece prezyden
ta miasta inż. Rollego i dra Tillesa przewodniczą
cego komitetu uczczenia pamięci błp. wiceprezy
denta Sarego łącznie kwota 4.940 zł. Pieniądze te 
są złożone na książeczki Kasy Oszczędności m. 
Krakowa.

— DODATKOWY RAPORT KONTROLNY-Dnii a 
18 bm. o godz. 9-tej rano odbędzie się w sali Zwią
zku Oficerów rezerwy, ul. Rajska Koszary im. Ta
deusza Kościuszki dodatkowy raport kontrolny 
dla oficerów rezerwy i b urzędników wojskowych 
którzy z jakichkolwiek powodów nie stanęli do 
raportu kontrolnego dnia 4 i 5 listopada br. Bliż
sze szczegóły w  obwieszczeniach.

— W  ZW IĄZKU Z ZEBRANIAM I JCONKROfL- 
NEMI SZEREGOWYCH I fa g is M  zwraca uwagę
zainteresowanych, by się do zebrań
właściwych dudach w  myśl piasto w  g gjtaBaBacM 
podanych. Zgłaszający się bowiem do dudwtAw- 
wyćh zebrań kontrolnych z ideiuspaiawśedlhwonydB 
przyczyn pociągnięci zostaną praez prze woapiczą- 
cego zebrań 'kontrolnych do oĄp&Wteduiatóuóoi 
dyscyplinarnej w  myśl wojskowych przepisów kari 
nych jako uchylający sdę niezależnie od tego, **  z *  
staną oni do zebrań tych przymusowo pracz po
licję doprowadzeud. \

— NOWY POMYSŁ OSZUKAŃCZY. Targów* 
Jan furtkojonarjusz .kolęd zam. przy xń. Lwowskiej 
50 zgłosił do policji że dnia 12 bm o godz. 21-szef 
przybył do jego mieszkania nieznany mu osobn ik
i przedstawiwszy się jego żonie za niejakiego Ja
sińskiego wypożyczył od niej płaszcz oraz kwotę 
30 zł, poczem się z  mieszkania wydalił i oczywi
ście Więcej nie powrócił.

— W INDA W  ROLI PU ŁAPKI. Bielak Jan (lat 
18) bez zajęcia i stałego miejsca zamieszkania, a 
rusztowany został za kradzież kilku flaszek wódki 
z piwnicy restauracji hotelu Saskiego, dokąd do
stał się przez otwarte okienko. Biedak po dokona
nej kradzieży usiłował zbiec piwnicami hotedu Sa
s i, ego i  dostał się między wiodę, która przycisnę
ła mu obie nogi, wsku tokc zego doznał lekkich o- 
brażeń.

— SKRADŁ MIUO ZŁ. Jakubowicz Władysław 
(lat 27) kotlarz, zam. przy ul. Józefa 5, aresztowa
ny został pod zarzutem kradzieży kwoty 1000 zł, 
na szkodę Stan. Woźniaka, posługacza zam. przy 
ul. Sw. Tomasza 1.

— ROWER. Podolewski Stanisław, stolarz zam. 
przy ul. Glinianej 1. 6 zgłosił do policji, że duia 
13 bm. o godz. 14-tej skradziono mu z korytarza 
Kasy chorych przy id. Batorego 3 rower wartości 
120 zł.

— BNEJ SJON (Zielona 17) Dziś w  piątek •  
godz. 7‘45 w. punkt, wygłosi p. dr. Chadm Lów  re
ferat n. t. „Wesele Elki" S. Czernichowskiego (P ró  
ba stworzenia epopej! życia żyd.) Goście mile wi-

I dziani.
— PRZYSZŁOŚĆ HEATID (Zielona 17). DaŁS 

o g. 8 wiecz. Zebranie członków Dołączone z refe
ratom.
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NA MARGINESIE.

R a i  n a  $ f t w c
Piotr Marcin Lampel jest obecnie jednym z 

najbardziej w Niemczech znanych pisarzy. Je
go dramaty „Revolte im Erziehugsheim" i „Gift 
gas“ oraz ostatnia jego powieść „Verlorene Ju- 
gend * wywalczyły mu w niemieckiej liteiatu- 
rze poważną pozycję. Nawet nieubłagany kry
tyk Alfred Kerr, którego o zbytnią sympatię 
dla młodych talentów nie można podejrzywać, 
z dużem wyraził się uznaniem o twórczości 
Lampla zaznaczając, że chociaż Jego dramaty 
nie są jeszcze sztuką pisaną przez wielkie „S  , 
zawierają jednakowoż dużo pożytecznego ma
teriału, który ma swoje znaczenie, jako ele
ment demaskujący rzeczywistość.

A  teraz Lampel napewno niezwykłą wprost 
się cieszy popularnością, a jego ostatnia Po
wieść „Verlorene Jugend“ została w przeciągu 
kilku dni rozchwytana. Okazało się bowiem, o 
czem zresztą donieśliśmy, że Lampel 7 lat te
mu wstecz, pracując w „czarnej ‘ Reichsweh- 
rz e , brał czynny udział w  jednym z taK licz
nych mordów kapturowych. Ten obecnie komu 
njsta rozpoczął właściwie swoją karjerę od ko
munizmu, by przejść następnie du radyKalnego 
faszyzmu, bo dla tego typu ludzi, co Lampel, 
obojętną jest rzeczą, komu właściwie służą, by 
loby tylko hasła były radykalne. Gdy prawi
cowy radykalizm jest w  modzie, zaciągają się 
•fo jego szeregów, gdy znowu na powierzchnię 
łyu a  wypłynie lewicowy radykalizm, zwijają 
Chorągiewkę i przechodzą do lewicowego obo- 
m .  Nie jest to bynajmniej snobizm, goniący za 
lozykiem ostatniej mody, bo na dnie duszy u 
ityefa łudzi leży lęk pized rzeczywistością, któ 

nie mogą podołać i dlatego jej nienawidzą. 
{Wszystko im jedno, jakiemi środkami się po- 
jringnjft, byleby tylko znienawidzoną rzeczywt- 
nfłyft* wysadzić w powietrze. Jest to nieuświa
domiona, ale bardzo silna i z pod ziemi instyn 
fcrów płynąca niewiara w siebie, niezdolność 
do jakiejkolwiek żmudnej ale systematycznej 
pacy. o
i Ciekawa rzecz, że znany pisarz żydowsko 
hitnńeckł Józef Roth w swej ostatniej powie- 
jte  „Rechts and Links“, wydanej nakładem G. 
lOepenheucra, przesuwa przed nami galerję ta 
kłck typów. Jest to wprost okrutna powieść, 
feator z chłodnym obiektywizmem uczonego 
zapuszcza sondę w  chorą duszę niemieckiej 
tmrżuazji, demaskuje jej obłudę, wykazuje, jak 
Wypaczyły się jej życiowe instynkty Mfe- 
szczaństwo było chore jeszcze za czasów W il
helma II, był to okres świetnej fasady, poza 
którą ukrywała się moralna nędza i zgnilizna. 
Przyszła potem wojna i rewolucja, ale fale 
burzliwych wypadków nie zmyły hańby, lecz 
wydobyły dopiero z dna duszy nikcztmność 
i ohydę. Autor ani się nie dziwi ani nie potępia 
ani się oburza, unika wszelkiego patosu i wier
ny tzw, „rzeczywistości" nastawia bezwzglę- 
nie prawdę notujący aparat fotograficzny i 
zdejmuje z duchowej fizjognomji każdy g ry 
mas, każdy kurcz twarzy, każde wykrzywie
nie ust.

„Rechts und Links‘‘ jest właściwie opowie
ścią o dwóch braciach. Starszy Paweł jest sno
bem, chce tylko imponować zewnętrznym blich

O r k l e s S r s - w e d s s t o
Grupa amerykańskich inżynierów postanowiła ia- 

rzeczywiftirwć pomysł orkiestrj-widirra. Na czem po
lega ten pomysł? Wyobraźmy sobie zespół instru
mentów muzycznych, wykonujących symfonię Bee- 
th.ovena lub oratorium Haydna zupełnie niezależnie 
od jakiego Ł otw aek stałego repertuaru, słowem ze
spół, rozbijający poszczególnie interpretacje — zre
dukowany do płyty gramofonowei — uitwór muzy
czny. Jakże to? Płyta, która jest niczem łonem, jak 
rodzajem sumarycznego zapisu, ma tiagle ożyć, za
drgać, zalkać, zaśpiewać tanami skrzypiec, altówek, 
obojów, puzonów i fletów? Tak jest. Celem, do któ
rego dążą realizatorowie projektu bezosobowej or
kiestry jest. wyławianie z kcmpdeksu orkiestrałnego 
dźwięków pejedyńczych instrumentów i przekazy
wanie każdego z tych dźwięków osobnemu przewo
dnikowi. Punktem wyjścia koncertu Jest ukryty za 
zasłona giamofon. Igła tego gramofonu działa zu
pełnie tak sarno, jak przy zwykłym popisie, tylko

„NO W YjD ZIE NN IK “, sobota 16,_ XI. 1929

- raz na lewe
trem, zna tylko żądzę używania za wszelką 
cenę. Nie istnieją dla niego żadne etyczne na
kazy lub zakazy. Gdy wybucha wojna, marzy 
Paweł o karierze oficera w arystokratycznym 
pułku dragonów. A  gdy zostaje przydzielony 
do piechoty, zmienia swoje nastawienie j staje 
się anonimowym pacyfistą. Ten pacyfzm nie 
wytrzymuje pierwszej próby życia i zmarnuje 
się pod naporem pierwszej przeszkody. Póż 
niej chce Paweł robić tylko pieniądze nie poto, 
by mieć władzę i tworzyć nowe życic, ltcz, by 
olśniewać kelnerów sutemi napiwkami impo
nować swemu sekretarzowi. Paweł żyje tylko 
wtenczas, gdy mu się kłania port jer, wyciąga
jąc równocześnie rękę po napiwek, albo gdy 
się boi jego sekretarz lub gdy steaofypistka 
zaczyna obłędnie stukać na maszynie by w  ten 
sposób zagłuszyć w sobie strach przed wypo
wiedzeniem.

Inny Jest brat jego Teodor. Tchórzliwy ka 
botyn marzy wciąż o wielkiej roli po!'tycznej. 
Jest wrogiem niemieckiej repubiiKi j zaciąga 
się do puczystow, przechowuje u siebie w do
mu bomby i karabiny, a równocześme ma świa 
domość swego tchórzostwa i swego życia fra
zesami bez pokrycia. Gdy wraca z dobrowolne
go wygnania do Niemiec, przyjmuje bez naj
mniejszego wahania posadę redaktora w* lewl- 
domo-demoKratycznym organie, bo dla mego 
obojętną jest rzeczą ideowa strona, byleby tyt
ko móc ogłuszać swój wewnętrzny strach ka
skadą głośno brzmiących słów.

Obie te sylwetki są tylko tłem dla symbol luz 
ne] postaci pół-Źyda i pół-Niemca. m eszkają 
cego w Rosji, która ze szkodą dla struktury 
powieści urasta do rozmiarów symcclu na
szych czasów. Ten Mikołaj Brandeis nie w ie
rzy wogóle w wytrzymałość epoki, w której 
żyje. Ma wciąż wrażenie, że nasze czasy są 
niejako wydrążone, wyzute z treści niezdolne 
do żadnego oporu. Żyje w nim tylko cieka
wość, jak daleko sięga upodlenie człowieka, 
czy znikczemnienie przeżarła już do głębi du
szę człowieka. Przybywa do Niemiec fcez gro
sza w kieszeni i staje się w krótkim czasie Je
dnym z najbogatszych łudzi, ale pewnego, pię 
knego dnia porzuca swe fabryki, swe magazy
ny, bo pieniądz sam przez się go nie interesu
je, bo pieniądz czyni z człowieka tylko niewol
nika. Mikołaj Brandeis jest tylko prowizorjum, 
a ze żadną glebą nie jest organicznie związa
ny. Jest gościem, który dziś wypływa w ja- 
kiemś mieście, by pozwolić sobie na straszliwy 
eksperyment z ludźmi, urządzaląc sobie z nich 
jakąś bezmyślną zabawę w  marionetki, by po 
tem, gdy mu się ta zabawa znudzi, porzucić 
ją i wylądować gdzieindziej.

AUtur, który swych bohaterów traktuje bez 
żadnej sympatii czy antypatii, nie może ukryć 
swej cichej sympatji dia tego ciemnego aferzy 
sty. Postać ta służy tylko jako transparent oświe 
tlający jaskrawo bezmyślny chaos naszych cza 
sów. Dlatego jego książka działa na nas jak 
okrutna trucizna, pozostawiając w naszej du
szy skowyczącą rozpacz zbitego psa.

M. Kanfer

dźwiięk ni a zamienia się w akustyczne, ieoz w elek
tryczne drgania. Czterdzieści, czy też więcej drutów 
— zależnie od ilości instrumentów — prowadzi pod 
dywanem do tych narzędzi muzycznych, wyposażo 
nych w błonę, ciasno przylegającą do brzmiącego 
pierwiastku. Szmery nieharmonijne są eliminowane 
zapotnocą filtrat. Dla filmu dźwiękowego orkiestra- 
wiidmo p-osiada jeszcze tę dodatnią stronę, że dotych 
czasowy, ptiwimczmy odgłos tej muzyki zupełnie od
pada i że każdy utwór muzyczny zyskuje na ozy- 
stości i wyrazistości.

KokSót-rezonator
Z brytyjskiej Ko-liumbji donoszą o nlezwyklem wy-' 

darzeniu. Osoby, przechodzące spacerem koło pew
nego kośc«oła, usłyszały nagłe w jego wnętrzu kon
cert na organach, jakkolwiek w kościele nie było 
auł organisty, ani woeóde żywej duszy. Po zbadaniu 
zjawiska okazało się, że blaszany dach kościelny 
grał tutaj roję rezonatora i oddawał numer progra
mu sąsiedniej rozgłośni.

Nr. 307
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Bilans Banku Polskiego w pier#-
sze.j dekadzie listopada

W a r s z a w a ,  14. 11. PAT. Bilans Banku 
Polskiego za pierwszą dekadę listopada br. wy! 
kazuje zapas złota 682.394.000 0 46.000)
zł. więcej niż w poprzedniej dekadzie Pienią-i 
dze i należności zagraniczne zaliczone do pon 
pokrycia wzrosły o 2.058.000 zł., do sumy
414.080.000 zł., natomiast niezaliczone do pokryj 
cia zmniejszyły się o 4.548,000 zł. do sumyj
95.730.000 zł. Portfel wekslowy spadł oj
8.408.000 zł. i wynosi 736.582.000. Pożyczki «H  
stawowe powiększyły się o 1085,000 zł. do *04 
my 76.016,000. Pozycja natychmiast płatnycnj 
zobowiązań wzrosła o 67,926,000 zł. i wyuohłj 
obecnie 479.431.000 zł. Obieg biletów banku-! 
wych spadł o 81.761.000 zł. i wynosi 1 traijaraj
310.415.000 zł Stosunek procentowy p o k ryc i 
obiegu biletów bankowych i natychmiast pta-* 
tnych zobowiązań banku wyłącznie złotem wyj 
nosi 38.13 procent tj. o 8.13 procent ponad po-; 
krycie statutowe, pokrycie kruszcowo-walnto-i 
we wynosi 61.39 proc. tj. o 21.39 proc. ponadJ 
pokrycie statutowe. Wreszcie pokrycie złotem] 
samego tylko obiegu biletów 'bankowych wyJ 
nosi 52,07 proc.

Dr. Cyrus Adler prezesem ko
mitetu żyd-amery kańskiego
N o w y  Jork .  14. 11. ZAT. Odbyło sdę tu

23-oie doroczne zabranie kom i/te tu żydowsko ■ 
amerykańskiego. Na miejsce Louis Marshalla 
prezydentem komitetu wybrany został dr- Cy- 
T:us Adler, zaś wiceprezydentami Jułju&z Rosen 
wald i sędzia Lehmann. Do- egzekutywy wybia 
no również syna Marshalla, Jamesa Marshalla.

O  równouprawnienie 
cudzoziemców

P a r y ż ,  14. 11. PAT. Na konferencji w spra 
wie traktowania cudzoziemców pierwsza komi
sja przyjęła pierwszy paragraf art. 7-go, we
dług którego cudzoziemcy będa korzystał' z zu 
pełnej równości z obywatelami danych państw 
w dziedzinie wszelkiej działalności gospodar
czej i zawododowej.

KRONIKA TELEGRAFICZNA  
W a r s z a w a .  14. 11. (Sin) Dzisiejszą rządo

wa prasa popołudniowa ostro atakuje marszal
ka Daszyńskiego z powodu jego ostatniego w y 
wiadu.

P a r y ż  14. 11. PAT. „Echo de Paris“ poda 
je, że Tardieu zamierza osobiście wziąć udział 
w konferencji haskiej i konferencji londyńskiej 
w  sprawie rozbrojenia na morziu.

M o s k w a ,  14. 11. (A W ) Wielkie zmuszenie 
wywołał tu fakt aresztowania w Riazaniu 27 
członków sowietu miejskiego oraz zarządu ban 
ku komunalnego. Aresztowani oskarżeni są o 
dokonywanie wielkich malwersacji i sprzenie
wierzeń.

A t e n y ,  14. 11. PAT. Rząd zamierza utwo
rzyć ministerstwo lotnictwa, którego kierownic 
two powierzone zostanie Venizelosowi.

W i e d e ń ,  14. 11. PAT. Pod przewodnic
twem prezydenta Louis Rotschilda odbyło się 
dzisiaj nadzwyczajne zgromadzenie generalne- 
austrjaokiego Kreditanstalt‘u, w  przebiegu któ
rego uchwalono fuzję austriackiego Bodenkre- 
ditanstalt‘u z Bankiem Pierwszej Austrjackiei 
Kasy Oszczędności. Dalej uchwalono podwyż
szenie kapitału zakładowego. Wszystkie wnio
ski zostały jednomyślnie przyjęte.

— W YDZIAŁ STOW. STUD. ŻYD. U. J. 
„OGNISKO" komunikuje, że zapowiedziane na 
niedzielę walne zebranie nie odbędzie się. Ter
min walnego zebrania podayn będzie osobno 
do wiadomości.

—  ŻSPR. PO ALE  SJON (ZJEDN. Z CSP.) Dziś 
w piątek o g. 7'30 wiecz w lokalu przy ul. Se
bastiana 7 odczyt n. t. „Karol Kautsky i jego dzie
ło o ma terjalistycznem pojmowaniu dziejów" (z o- 
kazji 75-letniego jubileuszu). Referent tow. Chaim 
Henig.

AMATORZY—SIŁA. Jutro w sobotę o g. 11 
przedpol roeegrają na boisku „Makkahi“ Amato
rzy—Siła finałowe zawody o mistrzostwo robot 
nicze, decydujące o tytule mistrzu aa rok 192P i 
nagrodzie
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Premier Iraku zamordowany
Bagdad. 14. 11. PAT. Wczoraj wieczorom pre I których zbrodnia została popełniona, dotych- 

■4,r Iraku, Abdul Muhsin, został zastrzelony I czas nie są znane, 
przez nieznanych sprawców. Okoliczności, w  | ---------

Rząd sowiecki żąda oficjalnie wydania
Biesiedowskiego

M o s k  w  a, 14, 11. (A W ) Mimo, iż francuski 
frząd kilkakrotnie dawał do zrozumienia, iż nie 
wyda biesiedowskiego, Litwinow wręczył po- 
tłowi francuskiemu w Moskwie żądanie wyda

nia Biesiedoskiego sądom sowieckim. Poseł 
francuski oświadczył, iż żądanie to prześle do 
Paryża, gdzie będzie ono rozpatrywane przez 
odpowiednie władze sądowe.

Zubków aresztowany w dniu pogrzebu
swej małżonki

B e r l i n .  14. 11. PAT. Aleksander Zubków, 
m<ti zmarłej księżniczki Wiktorii, został w dniu 
dzisiejszym aresztowany w  Bonn, dokąd przy
był, celem wzięcia udziału w pogrzebie. Are

sztowanie nastąpiło z powodu przekroczenia 
przepisów paśzjhtttoyyychi Zubkown wydaliła 
swego czasu policja z obszaru Prus i prowin- 
cyj pruskich.

Zona Lambowa aresztowana 
w Warszawie

W a r s z a w a .  i4. 11. (Sin) Władze bezpie
czeństwa aresztowały w  Warszawie i odesłały 
do granicy Anastazue La.abową, żonę Lamko
wa, btóry w tak tajemniczy sposób zginął w 
Warszawie. Lamlbowa zeznała, że przybyła z 
Odessy do Warszawy na grób swego męża 
Tomasza Lambowa.

I dzień ciągnienia loterji klasowe j
W a r s z a w a .  14. 11. (Sirn) Dzisiaj w pierw

szym dniu cjągnienia 20 tej'polskiej państwowej 
loterji klasowej, główniejsze wygrane padły na 
następujące numery: 80.000 na nr. 17 47. 2.000 zł 
na ni. 72588. 1.000 zł. na nr- 3009, 600 zł na nr. 
95332.

W  ciągnieniu popołudniowem ważniejsze wy 
grane padjy na następujące numery 10,000 zł. 
wygrał numer 102,743, 5.000 zł. nr 144.683, po 
1000 zł. wygrały n-ry 70,566, 167,556, 95,332, 
102.743.

Kto otrzyma nagrodę literacką 
Poznania

P o z n a ń .  14. 11 (A W ) 18 bm. odbędzie się 
posiedzeń,e Komitetu nagrody literackiej im. Ja 
na Kasprowicza, dła literata lub historyka, prze 
znaczonej przez m Poznań w  wysokości 10.00U 
zł. Jako kandydaci wysunięci zostali m. in. 
Weyssenhoff. Zegadłowicz i Makuszyński.

Kellogg wyjechał do Londynu
L o n d y n ,  14. 11. B. sekretarz stanu Kellogg 

odjechał dziś na pokładzie statku „Aguitania" 
do Londynu. Podróż Kellogga do Anglji nosi 
według jego oświadczeń charakter prywatny, 
Kellogg w czasię swego pobytu w A nglii otrzy 
ma tytuł doktora honorowego uniwersytetu w 
Oxfordzie. Powrót Kellogga spodziewany jest 
w Nowym Jorku 29 listopada rb.

Zamach samobójczy urzędnika- 
defraudanta

W 1 1  n o. 14 11. (A W ) Wczoraj około godzi
ny 1-szej popołudniu pod przejeżdżający pociąg 
rzucił się niejaki A. Gitdrojć. Koła pociągu 
obcięły mu nogi. Giedrojć był urzędnikiem ma 
gistratu w Małej W lejce, gdzie przed kilku 
dniami popełnił defraudację, pocztem zbiegi Był 
on poszukiwany przez policję. Giedrojcia prze
wieziono do szpitala miejskiego.

Katastrofy
A n t w e r p j a .  14. 11. PAT. Przy wejściu na 

dworzec wykoleił się pociąg osobowy. Dwa
dzieścia osób odiTosło rany.

R a b a t .  14, 11. Autobus wiozący 46 robotni 
bów krajowców stoczył się do przepaści Dwu 
robotników zostało zabitych a 38 odniosło cięż 
kie obrażenie.

Z GIEŁDY

Z OSTATNIEJ CHWILI.

Dalsze demonstracje akade
mików na ulicach Krakowa

W  godzinach popołudniowych powtórzyły 
się wykroczenia akademików. Przed kliniką 
prof. Piltza, dziekana wydziału medycznego 
U. J, uiSitawiia się o godz. 5-te, gruipa medy
ków chrześcijan, uzbrojonych w laski i nie wpu 
szczała na wykład żydowskich słuchaczy IV-go 
roku. Wywiązała się przytem bójka, której o- 
fiarą paali Żydzi będący w  mniejszości. Po po 
jawieniu sie kilku posterunkowych napastnicy 
odeszli.

Wieczorem grupy demonstrantów przecią
gały ulteami dzielnicy żydowskiej, wznosząc o- 
krzyki antysemickie.

Na ul. Gertrudy zdarzył się incydent przed kio
skiem inwalidy Fiszla ling era, któremu demonsłran 
oi wybili szyby oraz wrzucili tło błota kółka pude 
łek z bhp’erosa mi. Zajście spowodowane byl-o fa
ktem, ie  Umger stanął w obronie chłopca żydo
wskiego, napadniętego przez demonstrantów-

Pozatem doszło w  kiil/ku punktach miasta do utar
czek między demonstrantami a przechodniami ży
dowskimi. Demonstracje Irwrały do godiz. 94ej w ie
czór.

FRZED DZISIEJSZYM WIECEM
Jak się dowiadujemy, kuratorem dzisiejszego wie 

cu akademicku eg o, zwołanego na godz. 12 w we-oti- 
huilu Um‘i,w Jag., Lęzdie rektor Marchlewski, który 
jako warunek przyjęcia kuratorstwa postawił za
chowanie przez młodzież zupełnego spokoju zaró
wno przed waecem, iak i podczas \yteeu. Przywódcy 
komitetu akademickiego zobowiązali się wpływać 
w tym kierunku na młodzież.

MIN. CZERWIŃSKI OSTR7EGA PRZED DALSZE 
MI DEMONSTRACJAMI

Weailo wiadomości, zakomunikowanej wiecującym 
wczoraj przed Uniwersytetem akademikom przez 
ich przywódców, rektor Uiniw. Jag. otrzymał telefo 
niczne zawiadomienie od ministra W  R. i O. P. Dra 
Czerwińskiego że na wypadek dalszego trwania a- 
wantur i derncnstracyj zarządzi zaniknięcie Uniwer
sytetu Ja^jelicńskiego na przeciąg pół roku, co pooią 
gnie za soos, shratę w studiach.

ECHA ZAJŚĆ NA POSIEDZENIU RADY MIEJSKIEJ
Wczoraj wieczorem ,odbyło się pos'edzan'- Rady 

m. Krakowa na kitórem przeprowadź ono obszerną 
dyskusję nad wnioskiem o przystąpienie gminy do 
Wojewódzkiego Związku Międzj komunalnego Opie 
ki Społecznej. Wniosek ten uchwalono, poczera bez 
dyskusji załatwiono sprawę zaciągnięcia przez ele
ktrownię pożyczki wekslowej w kwocie 1 miliona i 
złotych w  Banku Handlowym oraz zaciągnięcia 
przez gminę pożyczki w k\Vocie 2 iruijonów złotych 
w Towarzystwie Feniks. |

Podczas posiedzenia przewodniczący sen. Rolle i 
zarządził przerwę, w czasie której odbyło się po
siedzenie k.uhów parlamentarnych w sprawie wy
kroczeń akademickich w- Krakowie, Radca miejski 
Dr. Rcspozw eig wystąpił z wnioskietn, aby Rada

Giełda krakowska
Kraków, 14 11 1929. Akcje niejednolite. Dolar 

bez zmiany.
Akcje bankowe: Bank Komercjalny 100.
Akcje przemysłowe: Siersza górnicza 107, Niemo 

jowski 285, Elektry. ,raia 74, Cbodorów 162.
Papiery procentowe: 4-proc. Drem. Poż. inwe

stycyjna 119.50.
Zebranie giełdowe cechowało tendencję nioje- 

dnoiitą. Siłniejsizą chęcaą kupna węszyły siię jedy
nie poszczególne papśea-y jalk Siersza górnicza i 
N: tmoiowski p j  kursach nieco mocniejszych. Elek' 
trównia słabiej. Bank Komercjatny i Chodorów 
bez zmiary. Obroty stosunkowo małe. Z papierów 
p.occjitowyeh 4-paoc. Prem Poż inwestycyjna, 
utrzymane, 5-proe. Prem. Poż. dolarowa mocniej. 
w płaceniu 6650 oez traozakcy] przy braku towaru

Na pogiełdiziiu sytuacją podobną. PŁacoiao Loko
motywy 62 i  8-proc. dolarowe 1. z. Tow. KretL 
Ziem. 16 i pół letnie doL 85 za 100.

• • *

Waluty i dewizy oficjalnie bez transakcyj.
Na rynku walutowym w  obrotai h prywatnych 

i międzybankowych nastrój spokojny. Podaż wy
starczająca. renoencja utrzymana. W Kraikowie 
dolar gotowikowy 8.89 i pół do 8.90, jzeiki banko
wo 8.90 i pół do 8.90 i  pół. Warszawa doi. 8.89 
—850, czeki .889—8.90. Lwów  don. 8.«9 i pół do 
8.W, czeki 8.89 i pół do 8.90 i jedną caw. Katowice 
doi. 8 89 i pół do 8.90 i pół, czeki 8.90—850 i trzy 
czw. Kurs płacenia Banku Polskiego pojo .bał nie
zmieniony

Giełda warszawska
Warszawa, 14. 11 PAT. Akcje: BanA Polski 169, 

169 i trzy czrw., Bank Zw. bp ZaroLk, 78 i pół, 
Siła i Światło 103, Warsz. Tow. Fabr. Gus-k. 31, 
Firlej 43, Węgiel 75, 76, Lilpop 34, 35 i pół, Mo* 
drze,ów 20 i pół, Starachowice 23 i  trzy cbw„ 24. 
Pożyczki: 4-proc. prem. poż. Liwesi. 120, 119 i pól 
119 i frzy ezw., 5-proc. poż. dolarowa 65, 64 i trzyj 
czw., 6-proc. poż. dolarowa 80 i pół, 7 proc. poż. 
stabil.z >cyjna 88 i pół, 8-proc. L. Z. Bańka Gosp 
Kraj. 94.

Dewizy: Belgj*, 124.74, 125.05, 12413, Londyn
43.17 i pół, 43.58, 43.37, Nowy Jork 8.89 i trzy czw. 
8 SI i trzy czw. 8.87 i irzy czw., Paryż 3540 i pół 
35.19, 35.02, Praga 26.46 i  trzy czw , 26.47, 2631 
i nół, Szwajcarja 172.79, 173.22, 17236, S dhi robn 
239.57, 240.17, 238.97, Wiedeń 12557, 125.68, 125c0ą 
Wiochy 46.67 i poł, 46 79. 46.56, Marka idem. 2133& 
Gdańsk 173.80,

Giełda wledeAska
Wiedeń, 14. 11. PA T  Waluty i dewizy: Bedln 

169.70—17020, Budapeszt 124.10—124.40, Bukareszt 
4.23 i pół do 4.25 i pół, Londyn 34.61 i trzy czw 
do 34.71 i trzy czw , Nowy Jork 709.65—712.15, 
Po-rjż 27.93 i pół do 28.08 i pół, Praga 21.02 i trzy 
ósme do 21.10 i trzy ósme, Warsizawa 7954 i pół do 
79.82 i pół, Zurych 137.55 -138.05, Amerykańskie 
708.60—712.60, Niemieckie 169.52—170.12, Angielskie 
31.59—34 75, Francuskie 27.85—28.01. Włoskie 37.08 
—37,24, Szwajcarskie 137.32—138.12, Czeskie 21 i 
jedna czw. do 2112 i jedna czw., Węgierskie 124.34 
-124.74.

Pa.picry wartościowe: Renta maj. 0931, Rer.ta łu 
kw a  0.936, Kom.pas 13.40, Czerniowieck i 37.50, Pół 
nocna 1002, Południowa 7 i trzy czw., Cement 90, 
Siin-szia 13.10, Zieleniewski 62 i jedna czw., K a r a 
ły 4.41, Galicja 32.

Giełda zuryemsko
Zuiych, 14 11 PAT. Paryż 20.31 i trzy czw, 

Londyn 25.15 i trzy czw., Nowy Jork 5.16, Belgja
72.17 i pól, Włochy 27.01, Hiszpan.ja 72.15, Holan- 
dja 208 27 i pól, Berlin 123 i trzy ósme, Wiedeń 
72 55, Sztokholm 138.57 i pół, Oslo 138.20, Kopenha
gi- 138.22 i pół, Sof ja 3.72 i jedna ósma, Praga 
15.28 i pół, Warszawa 57 80 Budapeszt 90.20 i pół, 
Białogród 9.12 i siedem ósmych, Ateny 6.71, Kon
stantynopol 2.41 i trzy czw, Bukareszt 308 i sie
dem ósmych, Helsingfors 12.95, Buenos Air**. 
213 i trzy osme.

miejska wydala odezwę uspakajającą do ludności i 
mlodłieży. Radcy chadeccy i endeccy sprzeciwili się 
tej prepozyci, twierdząc, że aa mieście jest spo
kój, wobec czego postanowiono powierzyć pre-cy- 
daniowi miasta, e » erat. zwołanie klubów parlame* 
rannych, gdyby zaszła potezęba W aajbtffiesrch 
dniach
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CHEVROLET
General Motors w Polsce bu
duje uniwersalną ciężarówkę! Na 
słynnym podwoziu Cheyroleta 
osadzono nowy typ nadwozia —  
daje się ono dowolnie zmieniać 
z ciężarówki otwartej, na samo

chód przykryty budą brezento
wą, z platformy na wywrotkę—  
Tego rodzaju uniwersalna cięża
rówka nadaje się do każdego ro
dzaju transportu, zarówno w prze
myśle, handlu czy rolnictwie.

C en a  VL ton . p o d w o z ie  — Zł. 8 .9 5 0  lo c o  F a b ry h g  W arszaw a .
B Ę Z P Ł M T  M m
Redaktor Szyiier Fzkotoik (autor 
pnąc naukowych), określa chara 
ktec, acninosa 1 przeznaczenie 
bezinteresownie. Napisz ktuę, na
zwisko, miesiąc urodzenia, otrzy- 

analizę 4* * ^  Poznasz,,
Um jesteś, Lim być możjsz. War
szawa, Psrcho-Cra.aljg Szyiter- 
Szkohak, rtowowiieJsKa 32, m. 6. Znaczkami poczto- 
,vemi 75 g t  ma. sr-esyjk- załączyć. Przyjęcia oso-

K C W 9 SCI w materjałach .a .arach
poleca Salon kraw ieck i 

i SZYMONA ELSNERA
1 Kraków, ■>. Gertrudy L. 24. Tel. 2Ł.TŁ

p i ę k n y  I T R W A tY  PO ŁYSK  NADAsE

f G A D I X <

¥W etae rsM ily a
'AiStWOEhLS fiMtter w  

BoAgnodde paî yfraio 
HmwL,H naę kwmslwryj- 
aą piu*** ą bieglu na 
w rigŁ ie  po pufcku i 
Btomteckn oraz aLuąp. 
■toną dnikAtk % agea- 
Hau LumMiaryî emi. 
Ufferty nieniwagłędnaom 
pozostaną iUea odpowie 
m .  3O0SK

i K » B l < . W M t  at-
wyujui »w-

do S-jmóo M oiego

■ttadieu'-be, O 1 W » a ; -
skiego. Pierwszeństwo z 
nutzy k i. Zgłoszę >i« do
b . M. Rutkiem, Bęcb&a, 
KoE ’ >ja 39. 3U92ł

POSZUKUJE się nau- 
ayciela buctrdfai/ do 
FryŁirtafca. Wo-osiki ko- 
raystne. Z^Loszeoku Ha- 
■cachar Frysztak. 3091i

E Loka le 3
LO KAL prtapiraysłowy

0 wymiarze 150 m. kiw.
1 skład o wymiarze 45 
m. kw. do wynajęcia. 
Oglądnąć można ul. Tar
ło wska 6, u dozorcy do
mu. UtWOa

PÓŁ sklepu z  częścią 
wystawy i urządzeniom 
odstąpię na dogodnych 
■wanMkacih. „Dobry 
Punkt'1 Prasa Karmelic
ka 16. 3089a

ODSTĄPIĘ 2 pokoje z 
kuchnią: Podgórze, Kra. 
siełdego 26. 1. piętro na
prawo. 2777x

E Rółne 1
TYSIĄCE chorych aa 

kasku' to> ydka, wizdęJa, 
kancze, bóle, nłestr: w. 
ność, brak apetytu, ogól 
ne osłabienie et cetera, 
odzyskało zdrowie, uży
wając zioła sławnego ma 
cały świat Dr. Dietla, 
Profesora Uniwersytetu 
JagłerSodsIriego. Żądajcie 
bewłatrej broszury pou
czającej. Adres: Laszki 
— >W*tka 3017ck

CHOROBY serca, Base
dow, astma, Sana.orjum 
„Sałus" lira Kupczyka. 
Kraków, ul. Szujskiego.

MKtLiFSCH Abraham 
unieważaiia Lsiążecaskę 
wojskową wydaną w  P. 
K. U. Przemyśl. 3082x

»Ma>ka ioriatowAi sCawy11 
=  znana od lai 40

Dla zdrowia d z ie c i !
Sn.er powagi ~  ,ssi j  z il y

H/aa jkssn.

TV - iąe9 podziękowań &
L'W-„o t|W ab%  wotfłd. WłoPUDSalHUTA

O* i hjcii wgGki ęifilkM A^pE^.
• Góimy aUati wyrGuBpi.A  HAX LIVCW

KZADOWO UPOWAŻNIONA SZKOŁA ZAWODO
WA „OGNISKO PRACY" 

dla dziewcząt żydowskich w Krakowie, Mikołajska 9

Ważne dla rań z inteligencji
Doda 12 listopada b. r. ocwiesamy popołudnie 

we krasa:
Gotowania zwykłego.
Gotowania wykwintnego. 
Nakrywania i podawania do stołu. 
Szycia 1 kroju.
W pisy i informacje w  katiodarii szkoły przy 

ul. Mikołajskiej 9. IL piętro, oodzdcume od godz. 
10— 2 przedipoł-

TROCHĘ HUMORU

Brunetka przechodząc przed żywą reklamą aparatu 
do elektryzowania: „M ój Boże, jak ci meźczyzni śą 
malowymagający. Wszyscy tu zatrzymują się i podzi
wiają te kobiete tylko dlatego, że jest ona blondynką1

(London opiniom)

Prezydjum Gminy wy znaniu we j 
Krakowie rozpisuje &

ro zp ra w ę  ofertowa
na dzierżawę prawa poboru pierza w  gmdmnej i 
im drobiu na czas od 1. stycznia do 3L
ltttO r.

Oferty wnosić można do drianmku podawarmmo 
Gminy żyo. do 10 grudniu 1929 r. włącznie.

tUda W jz^n iow a  u 1** tobie przyjadę któ
rejkolwiek. oferty bez względu na Wy-soLuść, «  wm> 
wet odrzuceni, wszystkich.

W  Krakowie w  u£.jc r~ada 1929 
Preaydjom w miny 

322Sg w  Krakowi*

r.

C2YTAJCIE
MIESIĘCZNIK

u m o o
Cena numeru 70 groszy

W Krakowie do  nabycia:
W  księgarni „Wiedza i Sztuka8 

ul. Gołębia 1U.
W  księgarni Fausta, ulica Kra- 

' kowsku L  18.

E Sprzedaż >1
FUTUO perskie oka

zyjnie +amio do sprzeda
nia. Wiadomość Podgó
rze, ul. Zamojskiego 27, 
II  p. na prawo, od godz. 
8—1. J097x

KOPLRClalsKA au
tomat, także oo cudeńka 
wyth okazyjnie do 
sprzedania. Zg'ixsz.< nią: 
Kraków Skrytka poczt. 
124. 3094x

LUSTR \ belgijskie —  
SZYBY szlifowane —  
poleca fabryka hister 
MAURYCY KALMUS — 
Kraków, Starowiślna 69.

3019er

RAMY owialne do robót 
ręcznych, obrazów, foto- 
gcr̂ fSj, najtaniej: Riitmer. 
Rynek U. 3075er

PANIE, cierpiące na ży
laki. zwracajcie się do 
Perfumerii Lesedciewacz 
Kraków, Rynek 17 (obok 
księgarni Fniedłeina), te
lefon 38-07. Największy 
wybór poóczjch gramo- 
ąrych od zł. 25 za*paTę. 
Prosimy odwiedzać nasz 
magazyn btz przymusu 
kupna. 2499sse

MEBLE kuchenne w pder 
wszorzednem wykonaniu 
poleca buwo założony 
majkźyn — Jasna 8.

2427g

PŁACHTY nieprzemaka 
ne na wozy autowe cie. 
skiego wyiubu, ceraty, 
chodniki, dywany, do
starcza najtanif) hurtów 
nia Muntz, Kraków, Bo
żego Ciała 19, f&ja Py- 
nek 5. 2ł49x

I ZDROJOWISKA 1
Żyd. Pensjonat 
dla dziewcząt

p. Adrii Loew Biresian 
13, (Wrocław) d u n  
aollerstrtiisse J2, — teto* 
fon 3&4T9. Najlepsn re
ferencje. 3068x
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